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miejscowych miesięcznie 8 09 mk., 
i do Gdańska 3750 mk.. 
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Paląćh ta, i społeczeństwo polskie trzymająca na 
uwięzi sprawa była przedmiotem obrad wczorajszego 
posiedzena sejmowej komisii dla spraw zagranicznych, 
na której obszerniejsze wyjaśnienia zdał minister spraw 
zagr. p. Skrzyński. 

Według Polskiej Agencji Telegraficznej 
wywody m nistra mniejwięcej następująco: 

„Co się tyczy napadu Litwy na Kłaipedę, to stano- 
wisko rządu polskiego w tej sprawie iest zupełnie jasne 
i wynika z ogólnej linji polityki rządu. (Tu p. minister 
zaznaczył, że wyjaśnienia w tej sprawie były już poda- 
ne do wiadomości publicznej). 

Rząd polski, poczuwajac się do absolutnej soli darno- 
ści z wielkiemi mocarstwami. czuje się wystarczającu 
reprezentowanym przez Radę Ambasadorów. na której 
ręce złożył protest przeciwko zamachowi Litwy. 

Uchwała Rady Ambasadorów jest wiadomą. Ober- 
nie statek angelski na wodach Memla, następnie wiado- 
mość, że statki francuskie są w drodze, wydaią się być 
rządowi polskiemu wystarczającą gwarancią iż naruszo- 
na powaga traktatu wersalskiego w krótkim czasie bę- 
dzie przywrócona. 

Zasadnicze wyjaśnienie stanowiska rządu polskiego 
w sprawie Kłajpedy bylo ckreśione wobec koniereney 
Ambasadorów w dniu 5 listopada 1922 r. Polegało ono 
na usunięciu Kłajpedy ze sporu politycznego polsko-li- 
tewskiego, przy równomiernem uwzględnienu intere- 
sów ekonom cznych Polski, Litwy i ludności Kłajpedy. 

Ponieważ w związku ze sprawą Kłajpedy omawiana 
była atmosfera depresji, która ogarnęła społeczeństwo 
polskie i uiawnła sę także poza Polską w formie paniki, 
p. minister oświadczył. że wiadome mu są w tej sprawie 
różne wieści sprzeczne, jak np. w Rydze stwierdzono. 
że Polska atakuję Litwę, w Gdańsku puszczono pogłoski, 
że Polska idzie na Gdańsk, w Warszawie zaś rozszerza- 
no wieści, że sowiety idą na Polskę itd. 

Wszystkie te wiadomości zmyś'one w związku z nie- 
pokojem, panującym na granicy bułgarskiej i węgiersko- 
rumuńskiej dowodzą, że jest w tem tendencia rzucenia 
popłochu w obóz zwycięzców wielkiei wo'ny w celu, jak 
sądzić można, rozpowszechnienia myśli. że ścsłe wyko- 
nanie traktatu wersalskiego musi się nieodzownie łączyć 
z naruszeniem wszystk ch podstaw politycznych, ekono- 
micznych i społecznych Europy. 

Zdrowa reakcja w obozie wszystkich państw sprzy- 
mierzonych powinna — mówił p. minister — odeprzeć 
stanowczo tę ofenzywę posądzeń į oszczerstw, aby zdać 
sob e sprawę z tego, że właśnie w obozie państw zwy- 
cięskich jest przekonanie o konieczności zapewnienia i 
utrzymania pokoju; pokó zaś dzisiejszy jest zależny od 
śc słego przestrzegania traktatu". 

Na zapytanie jednego z posłów, dlaczego Polska nie 
bierze czynnego udzjału w sprawie sankcji odszkodo- 
wawczych w zagłebiu Ruhry, p. minister oświadczył, 
że niepotrzebne jest chyba stwierdzenie duchowej soli- 
darności połsko-francuskiej. W tym zaś wypadku nie 


brzmiały 


Występ min. Skrzyńskiego. 

Warszawa, 19. 1. (Tel własn.) Główną uwage 
pwracała wczoraj pośród obraduiących komisji kom. Spr. 
zagranicznych. Expose ministra Skrzyńskiego wywoła- 
ło wrażenie wręcz fatalne. Wielu posłów w trakcie je- 
go wykładu wychodziło ze sali, ne mogąc znieść zaró- 
wno tonu jak i sposobu wypowiadania się © Sprawach 
zagranicznych, tak ważnych zagadnieniach, jak np. © 
stosunku do Niem'ec. do sprawy Kłaipedy. Wykład p. 
Skrzyńskiego miał charakter pogawędki w buduarze 
damskim. Ton jego rozmowy był nonszalancki, wyzle- 
rala ze wszystkich jego słów niesłychana ignoracia i lek- 
geważenie swezo posterunku. Oświadczył on, że prasa 
podaje do wiadomości wszystko, o czem on wić, że Nie 
ka on w irm waciędrie juź mię do dodania. A sarazam 


OE O ZZZZZOZZZZZOZZZZŻ A OOOO ZZ E YZ ZZZZZZZZZZZ ZZOZ DZE Z ZZOZ RZ | ZZOZ. ZOT ZZOZ ZZOZ ZZO ZZOZ A 


(GAZETA POMORSKA) 


lub ich 


można mówić o praktycznei stronie przymierza polsko- 
francuskiego, ponieważ chodzi tu, jak stwierdz ł Poinca- 
re, o wykonanie traktatu wersalskiego p.zez pod'ęcie za- 
rządzeń eksploatacii zagłębia Ruhry przez inżynierów 
francusk'ch belgiiskich i włoskich. Dla zapewnienia bez- 
piecznej działalności tych inżynierów, zostały wysłane 
do zagłębia Ruhry francuskie oddziały wojskowe, 

Niemcy natomi: st mówią o naruszen u traktatu wer- 
salskiego 'ako o casus belli. 

Polska zwycięska — koficzył swe przemówienie p. 
min'ster —stojąca wobozie zwycęzców wielkiei wolny. 
może z całą stanowczością i z niczem nieos'ab'oną od- 
wagą patrzeć w przeszłość i wyc ągnąć rękę innym do 
zgody. Dz'sielsze miedzynarodowe natażenie Polski nie 
uzasadnia żadnych obaw; z jednymi łącza nas stosunki 
przyjaźni, z innymi jesteśmy na stopie poprawy stosun- 
ków, pozwałajac wierzyć w zupełne usunięcie z bieg em 
czasu tych kwestii, które moetyby doprowadzić do tarć. 

Tak mnieiwięceji mówił p . minister. Czy wywody 
jego są Śc śle podane, watnimy iuż z tej przyczvny. że 
Pat. mówi, że po wywodach min'stra komisia sie odro- 
czyła, a tymczasem z prasy warszawskiej dowiaduiemy 
się, że była dyskus'a i nawet ożywiona: 

Tylka ta nie bardzo była przylemna dla mnistra. 
Słusznie bowiem zaznaczy! ks. poseł Lutosławski że 2 
dyskusii vosłowie — członkowie komisji w rzeczywisto- 
ści ne dowiedzieli się niczego. 

Zdanie to podzielamy najzupełniej. Konia z rzędem 
temu, kto z wywodów min'*"» 'wysnuć zdoła jasny 
wniosek, jaki praktyczny nasz Stosunek do Francii a 
chwili obecnej oraz jak postępować będziemy wobec 
Kłajpedy. 

Społeczeństwo polskie nie prasnie żadnych ry- 
zykanckich (szefem sztabu jest ryzykant!) metod dzła- 
łań. Społeczeństwo pragnie spokoju na całei Fnii, by 
pod jego osłoną móc przeprowadzić swą w'elką, a ko- 
nieczną reformę finansową. Ale społeczeństwo nie mo- 
że też biernie patrzeć, iak Litwa zarraża naruszeniu spo- 
kofowi, podcinaąc do tego nasz wywóz handlowy. W 
tym wypadku wydaje nam Sie że rzad mnei niż mało 
czyni, zadawalając się tem, że Anglia i Francia broni w 
Kłajpedzie interesów polskich. Zdaje nam się. że w wa- 
runkach tak stnego za”nteresowan' a wojenny statek nol- 
ski, który zawiózł do Kła'pedy angielskiego dowódcę. 
spoko'nie mógł zostać w Kłainedzie, i towarzyszyć swym 
kolegom francuskim i ang elskim iako wrrnźny i ostrze" 
gawczy protest polski nie przeciw jakimkolwiek pra- 
wny* przywile'om Litwy w Kłajpedzie, ale przeciw 
bezprawnemu gwałtowi litewskiemu i naruszeniu inte- 
resów polskich. 

Słusznie, zdaniem: naszem, wypowiedział w tej spra- 
wie, jak wogóle w sprawie roli Polski w chwili obecnej 
uwagi p. poseł Strofiski. 

W sprawie Nadrenji p. minister stwierdził, że zwią- 


Numer pojedyńczy 140 mk. 


Ogłoszenia z Polski: Wiersz wysokosci milimetra w dziale oglo: 
szenowym na stronie S-łamowej 150 mk., 
na stronie | 8-tamowej przed tekstem 600 mk., wśród tekstu 700, za tekstem 
500 mk. dla W. M. Gdańska obowiązują te same ceny. dia Niemiec do 
chodzi 50%, nadwyżki, dla reszty zagranicy 20000 nadwyżki. 
w markach polskich lub ich wartosci walutowej, 


w cdzale rekiamowyni 


płatne 
Za tłomaczenia oblicza 


się 20% nadwyżki — Rachunki są natychmiast płatne, w razie zwłoki 
dłuższej niż 72 godzin stosować będziemy -ceny bieżące, skreślając 
wszelkie rabaty, — Administracja nie przejmuje odpowiedzialnosci 


za termin nmieszczenia ogłoszenia, 


t Dyrektor przyjmuje od godz. 10-tej do tl-tej przed południem 
Redaktor Naczelny prayimuje od godz 11l-tej do i2-tej w potndnię 


Grudziądz, sobota, dnia 20-go stycznia 1923. | Telefon nr. 59 | 51. 


To prawda. 


egzekutorami. 
cze jedna podstawa poł tyczna i prawna, mianowicie nasg 
układ polityczny z Francją, bardzo doniosły, z lutegą 
1922, wedle którego Polska współdziała zawsze z Fran: 
cią dla utrzymania wspólnie podpisanych traktatów, a 


Zarazem jednak jest jesze 


zatem i traktatu wersalskiego. Francja ma cele tylko 


pokojowe, gdy dąży do poszanowania postanowień trak- 


tatu pokojoweg, których lekceważenie przez Nemcy 
zaburza pokój. Nasz układ z Francją zawarty był tak= 
że dla utrzymania traktatu pokojowego, a zatem w ces 
lach pokofowych. Dzisiaj, gdy nieprzyjaciele Francji | 
Państw Sprzymierzonych mówią ustawiczne o odoso* 
bnieniu Francji, stwierdzenie tego stanu rzeczy politycz= 
nego i prawnego jest bardzo pożądane. Poczucie, iż nas 
ruszenie traktatu wersalskiego wywołuje współdz%ałanie 
Francji i Polski jest potrzebne nietylko Francji, ale jest 
także ostolją główną dla naszej polityki w razie. gdyby 
przeciw nam traktat wersalski został naruszony: I ta 
właśnie było celem tego ukladu. 

W sprawie Kła'pedy również pożądaneby było jasne 
ókreś!enie polityki polskiej. Taksamo jak uważamy. że 
w Gdańsku Polska powinna mieć prawa jaknajwiększe, 
uzna'emy, że prawa w Ktaipedzie potrzebie są do życia 
Litwie I nie mamy powodu przeciwdziałać tomu, jeśli nas 
sze także notrzeby w Kłaipedzie bedą uwzględnione, 

Stw: rdzenie tej naszej pokojowej pol'tyki w Sto. 
sunku do Litwy może tylko wzmocnić stanowczość nas 
szego wystąpienia przeciw działaniu gwałtem w Kłafpa 
dzie. 
` Tyle poseł Stroński, na którego wywody zgodzi się 
bezwątpienia każdy, a szczególnie na jego ostatni ustęp 
wobec Kła'pedy. 

Może tylko społeczeństwo zadowolić, że p. minister 
Skrzyński w odpowiedzi p. posłowi Strońskiemu 
oświadczył, że w sprawie stosunku do Francji stoi na 
stanowisku tych zobowiązań, które określił pos. Stroń+* 
ski i dodaje. że gdybyśmy byli wezwani do współdziała- 
hia tobyśmy do niego stanęli. 

Szkoda, że takie jasne postawienie kwestii nie prze” 
biało już w zasadniczem przemówieniu p. ministra. Bye 
łoby ono w znacznej mierze wpłynęło uspakajająco na 
opinię nietylko w kraju, ale i zagranicą, szczególnie w 
Niemczech, gdzie pod adresem Polski roi się od fal- 
szetstw i posądzeń. 

Raz jeszcze powtarzamy: Nikt w Polsce nie pra» 
gnie zawikłań woiennych. Cała Polska łaknie pokofu. 
Ale ta Polska chce jasno i niedwuznacznie wiedzieć, do~ 
kąd rząd Polskę prowadzi. Z tei przyczvny chce w po- 
lityce zagranicznei dróg jasnych j wyraźnych, opartych 
o bezwza!ęjną obrone prawa, którem ula Palki iest nie. 
naruszalność traktatu wersalskiego- 

Tych dróg nie było w przemówien' u ministra. I dła 
tego społeczeństwo żądać musi, by na czele ministerstwa 
stanął polski mąż Stanue, który zdaje sobie doskonale 
sprawę z roli, którą Polska odgrywać winna w dzisiel« 


zami jesteśmy traktatem wersalskim ale nie my jesteśmy szem mędzynarodowem położeniu. 


Wiadomości z Warszawy. 


przemawiała z występu minist. duma, że mówił „w Wil- 
nie zarówno do Wschodu, jak do Zachodu i państw bał- 
tyckich*. 

Prywatnie chwali się min. Skrzyński, że -je pier- 
wszym zawodowym dyplomatą. który piastuje tekę 
spraw zewnętrznych, i uważa się za polskiego Tayle- 
randa. 

Pouczenie p: gen. Sikorskiego. 

Warszawa, 19. 1. (Tel. własn) Marszałek Sena: 
tu wystosował do premiera Sikorsk'ego pismo w któ- 
rem zawiadamia. że zwołał posiedzenie Senatu na iutre 
celem wysłuchania expose rządowego: Premier odpt- 
wiedział, że nie uważa za słuszne wygłoszenia expose 
w Senacie tembardziej, że nie jest pewnym, czy uzyska 
wotum zańiania w Sejmie, 


Marszałek przypomnia! mu, że zwyczaje zachodniet 
Euronv nakazują premierom ponawłania w Senatach de- 
klaracji, wygłaszanych w parlamentach. : 

Na powyższe do wczorajszego wieczora nie udzielo» 
no odpow:edzi, 

* Opinia żydowska o gen. Sikorskim. 

Warszawa, 19. 1. (Tel. własn.) Nadszedł tu dziś 
numer „Vorwartsa”, wychodzącego w Nowym Jorku, w 
którym znaiduje ię następująca informacia o Polsce: 

Prezydent Sikorski — majiaśnejsza postać | najiaś: 
niejsza karta w historji Polski. Premier S'korski człó: 
włek bardzo przychylny dla żydów, czego dał już dor 
wody na swem Stanowisku. Przyrzekł bowiem dele 
gatom żydowskim, że uniemożliwi działalność anyás" 
dowska „Rozwoju“. 
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Narady klubów o sytuacji, 

Warszawa, 19. 1. (Tel. wł.) Wszystkte kluby naras 
dzały się wczoraj nad sytuacją poltiyczną. ? 

Klub Chrześcijańskiej Demokracji pod przewodnictwem 
posła Chacińskiego obradował wczoraj dwukrotnie, w po- 
łudnie aż do późnego wieczora, nad sytuacią polttyczną i 
stosunkiem do rządu gen. Sikorskiego. Kłub Chrześcijańs 
skiej Demokracji ostatecznej uchwały jeszcze nie powziął, 
odkładając ją do dzisiaj, 

Nie ulega już wątpliwości, że Wyzwoleńcy i socjaliści 
będą głosowali za wotum ufności dla gablnetu gen. Sikor= 
skiego. Zapewne i Piastowcy nie odmówią rządowi pos 
parcia. 

_ Enpcerowcy wahają się, dlatego też premier w ostatnich 
dntach kilkakrotnie odbywał z nimi narady- 

Drożą się i żydzi, chcąc więcej wytargować, zanim rzue 
ką na rzecz rządu swe glosy- 


Trzeźwy głos „Piasta 

Warszawa, 19. 1, (Tel. wł.) Ostatni numer „Płasta”, 
naczelnego organu P. S. L. (Piast) zawiera artykuł wstępny, 
w którym powiedz'ana: 

„Zdaję się, że powoli wydobywamy się ż zatęchłej ats 
mosfery wyborczej, wydobywamy się wszyscy. Widać to 
nawet w głosach prasy wszystkich obozów. Robi swoje 
czas, robt swoje świadomość grozy położenia”, 


Nowa notą rządu polskiego, 
Warszawa, 18. 1. (Tel. wł.) „Przegląd Wieczorny” 
dlonost, że w związku z wypadkam! kłajpedzkiemi rząd pols 
śki wysłał nową notę do Rady Ambasadorów. 


PRZEPROSINY/WITOSA- 

W tej sprawie podaliśmy wczoraj obszerncjszy te- 
legram. Dziś za warszawskim „Expressem Por.“ poda- 
jemy szczegółowy opis moralnego zwycięstwa Witosa. 
Czytamy tedy: 

P. Witos uczuł się słusznie dotknęty tym jawnym; 
buntem swego klubu i postanowił go ukarać, 

Wie on doskonale, że wewnętrzny układ stosunków. 
czyni go niezbędnym na stanowisku prezesa, postanowił 
w.ęc zaryzykować rezygnację. 

I postawił na Swojem. 

Obrady klubu odbywane zrazu w jego nieobecności 
trwały do godz. 9 wiecz. i były naogół generalnem prze- 


GŁOS POMORSKI 


praszaniem p. Witosa za niesubordynację. Tylko tu i 
owdzie odzywał sę głos stwierdzający, że p. Witos w 
tym wypadku nie poszedł za zdrowym instynktem po- 
litycznym swego klubu. Zresztą wszyscy zgodzili się, że 
obrażonemu i mocno rozgoryczonemu prezesowi należy 
się zadosyćuczyniene. Po pięciogodzinnych obradach 
uchwalono tedy. rezolucię wyrażającą p. Wiiosowi jed- 
nomyślnie na'pełniejsze zaufanie. 

Ale p. Witosowi było tego za malo i odpowiedzial, 
że klub skoro publicznie zgrzeszył, to publicznie musi 
szę kajać. 7 

Dodano w ęc do rezolucji usten. w którym kiub wy- 
raża sobie ubolewanie za nieposłuszeństwo okazane p. 
Witosowi i wysłano z nią deputacię. 

P. Witos długo z deputacią rozmawiał, potem wszedł 
na salę pow tany. rozumie się. burzą okłasków, į w krót= 
kiem przemówieniu wyraził żal z powodu wyrządzonej 
mu obrazy. 

Znowu posypały się przemówienia błagalne ale p. 
Witos uznał za środek pedagogiczny pozostawić towa- 
rzyszy jeszcze w niepewności. 

Zebranie zakończyło się w nastroju żałosnym. 

Jedyną nadzieją pozostały słowa p. Witosa: „Umiem 
sprawy osobste podporządkować publicznym.” 

Tyle opis pisma warszawskiego. Fakt powyższy 0- 
mawia'ący rzeczywisty tryumt Witosa, nie daie spokoju 
lewicowej prasie, która naichętniej widzizłaby klęskę 
Witosa, a zwycięstwo takich Piastowców, jak osławiony 
posei Bryl lub b. wicemin ster Dąbski. 


Aresztowanie delegata polskiego w Moskwie. 


Warszawa, 19. t. (Tel. własn.) Delegat rządu 
polskiego do spraw repatr'acii p. Hertz został areszto* 
wany przez agentów czerezwycza'ki wraz z dwoma 
urzędn kami swymi. Poselstwo nolskie w Moskwie wnio- 
sło protest. pozatem dyrektor departamentu polityczne- 
go w ministerstwie spraw zagranicznych założył ener- 
giczny protest u posła Oboleńskiego z żądaniem zadość 
uczynienia od rządu sow eckiego. 


Rozrachunki spofeczne z Niemcami 
(Pat) Wskutek decyzil Rady 


Warszawa, 18. 1 


Z Kłajpedy. 


Litwini protestują, 

Londyn, 18. 1. (Patsklavas). Oficjalne koła angłel: 
skłe dowiadują słę, że Litwa zaprotestowała u mocarstw 
sprzymierzonych przeciwko obecności statku polskiego kS 
Kłlaipedzie. e 

Dowódzca band litewskich 

Kłalpeda, 18. 1. (Pat) Oddziałami zbrojnymi litewa 
Bkimt na ierytorium Kłajpedy dowodzi Budrys. Szeiem jego 
sztabu jest Oksas- i 

Przed wycofaniem słę Litw'nów? 

Ryga, 18. i. (Pat) Wczoraj wieczorem rozcszła stę 
łu pogloska, iakoby oddztały litewskie mtały się wycofać z 
Kłajpedy wobec zbilżania się do portu okrętów ententy. Pos 
twierdzenia tej wiadomości dotychczas brak. Wiadomo nas 
tomiast, że w Kłajpedzię panuje spokój. Komisarz francuski 
Pettsne znajduje się w mieście. 

Qświadczenię urzędowe litewskie. 
Ryga, 18. 1. (Pat) Poset litewski w Rydze Dauntus 


ogłosił w prasie rysklej oświadczenie, w którem stwierdza, | 


że wypadki klajpedzkię miały charakter zupełnie samorzutny 
į spowodowane były wiadomościami, jakoby dotychczasowy 
stan rzeczy, w Kłajpedzie miał zostać przedłużony przez Ras 
dę Ambasadorów jeszcze na okres 10 letnt. Daunius ośwtad- 
czył, że Litwa nie mogłaby się. zachować biernte w wypad: 
ku, gdyby do ludności kłajpedzkiej zastosowane zostały jas 
kiekolwiek represje. 
Kontrakcią wschodutoprusk'ch Niemców 

Gdańsk, 18. 1. (Pat) Tutejszy dziennik socjali= 
styczny „Volkssttmme* donost z Wystrucia w  Prusiech 
Wschodnich: Celem przeciwdziałania wkroczenia Litwinów 
na obszar Kłajpedy rozpoczęła się na granicy Prus Wschoe 
dnich t Kłajpedy po stronie pruskiej akcja, mająca na c"lu 


|odebran'e Kłajpedy Litwinom w drodze okrążenia. Na czele 


tego ruchu stoją niemłeccy baronowie baltyccy. Dałcj dos 
nosi wspomniany dziennik, że naczelne władze w Prusiech 
Wschodnich otrzymały z Berlina ścisłe polecenie, nakazują- 
ce natychmiastową tuterwencję w celu stłumienta tego 
ruchu. 

Przybycie dalszych statków sprzymierzonych. 

Ryga, 18. t. (Pat) Donoszą z Klajpedy: Dwa torpes 
dowce francuskie „Algerien“ 1 „Senegalis“ przybyły do 
Kłajpedy równocześnie z krążownikiem angielsalem „Celes 
don“ 

Interpelacja w sprawie Kłajpedy w Izbie deputowanych. 

Paryż, 18. 1. (Pat-Favas), Poseł Vaillaut zgłosił w 
Izbie deputowanych interpelację w sprawie Klaspedy. ' 

Rokowania z Litwinami. 

Warszawa, 18. 1. (Tel. wł.) Nadeszły tu wado- 
mości, że przedstawiciele sprzymierzonych, którzy przybyli 
do Kłajpedy, rokują z Litwinami o przywrócenie .dawnego 
zarządu miastem wgl. o ustanowienie nowego zarządu. -Pos 
f zatem odbywa się wymiana zdań z rządem kowieńskim. 

Klaipeda, 18. 4. (Tel. wł.) W porcie znajduje sle 

jeden statek francuski i jeden anz'elski. Przedstawicielamt 
sprzymierzonych są pulk, Trousson, przybyły z Warszawy 
drogą na Gdańsk, skąd przywtózł go statek polski „Komen- 
dant Pilsudski“, oraz admira! angielski, który przybył na 
kontrtorpedowcu+ 

Paryż, 18. 1. (Pat) Rada Ambasadorów wysłała do 
Wysokiego Komisarza koalicyjnego w Kłajpedzie Petisne'a 

depeszę z wyrążeniem mu uznania za zajęte przez niega 
stanowisko, oraz z prośbą, Qby podziękował oddziałom okus 
pacyjnym za wypełnien:e obowiązków w sposób nad wyraz 


godny uznania. à 
d 


Oporne stanowisko Niemiec wobec akcji rancusko-belgijskie! 


Oś wiadczenie Poincarego. 


Wieden: 18. 1. (Pat) „Neue Freie Presse” donost z 
Paryża: Poincare przyjął wczoraj ponownie grupy dz'ennis 
karzy, aby poinformować ich o sytuacji, Premier francuski 
oświadczył, że pogróżki ze strony Niem'ec nie mogły ods 
wieść rządu francuskiego od vrzeprowadzenia raz powziętej 
akcji. Wysiłki rządu nlemieck'ego wywołanta niepokoju w 
zagłębiu Ruhry spełzną zdaniem Poincarego na niczem. Tru 
ności ze strony ludności robotntczej ne należy się cbawłać. 
Przy najbliższej wypłacte tygodniowej płac robotników, ror 
botnicy otrzymają wszystko, co się im nałeży. Dalej Potn- 
care oświadczy, że głównem błedem N'emiec było to, iż Ws 
czyły one na interwencję Angljt i Ameryki na ich korzyść: 
Taka interwencja jest wykluczona. Przedstawiciel Anglji 
na wczoralszem posiędzentu kom'sji reparacyjnej nie gloso? 
wai przeciwko ustaleniu nowego uchyblenia ze strony N'ez 
miec, cz jedynte wstrzyma! stę od głosowania, co wedlug 
statutu komisji reparacyjnej równa stę milczącej zgodz'e. 
Poincare dał do zrozumienia, że Anglja wkrótce w sposób 
Jąśniejszy da wyraz swojemu stanowisku .przychylnemu 
względem Francji. Poincare zakończył swoje wywody uwa 
gą. że Francji wypadne Jeszcze przezwyciężyć dużo tru- 
dności, ale wreszcie cel zostanie osiąznietv. 

Opór niemiecki. 
~“ Londyn, 18. 1. (Pat.tlavas). Korespondent „Timesa“ 
donosi z Essen, że stosunkt w zaziębłtu Ruhry są coraz bara 
dziej ńaprężone. Solldarny opór ze strony niemieckich przed 
gięb'orców, urzędników i robotników pad wpływem podju: 
dzań ze strony rządu niemieckiego zdaje się stale wzrastać, 


Niemieckł prezydent rezencyjny ośwładczył korespondento: 
wi, iż ceny na artykuły żywnościowe wzrosły a 50 procent 
z chwilą okupacji zagłębia. Wreszcie prezydent regencyiny 
wyrazil powątpiewanie co do możliwości uzyskania odpo» 
wtednich funduszów potrzebnych dla zapłacenia 5500 robot- 
ników kopalnianyche 

Okupacja na ukończeniu, 

Lyon, 18. 1. (Pat-P. R.) Donószą z Diisseldorfu: 
Operacje wojskowe w Zagłębiu Ruhry zostały zakoń- 
czone. Generał de Coutte wystosował do wojsk belgij- 
skich i francuskich rozkaz. wyrażaracy pochwałę. 

Przed objęciem lotnictwa niemieckieza. 

Berlin, 18. 1. (Pat) Jak donoszą z Paryża do tu: 
tejszych dzienntków, francuska optaja publiczna domagasię 
|od rządu francusk'ego, aby z tytułu zastawów objął niemiec 
ką żeglugę powietrzną oraz niemtęckt przemysł lotniczy. 
„Echo de Paris“ ogłasza a złożeniu w redakcji tego dziene 
nka petycji, wzywającej rząd trancuskt do wdrożenia akcji 
w tem kierunku. 


O dostawe węgla. 

Beritn, 18. l- (Pat? „Berliner Tageblatt" pisze: 
Właścictele kopalń moga znaleść słe istotnie w bardzo cięż. 
I klem położeniu, o ile wladze okupacyjne wydadzą jako sanke 
cję karną zakaz wywozu produkcji zaglebia Ruhry do reszty 
obszaru naństwa niemteckiego. Utworzenie ogólnego syns 
dykaiu wezlowego na obszarach zagłębia Ruhry, zagłębia 
Sary i Lukemburga należy uważać za rzecz urzeczywiste 
niong 


Ligi Narodów z dnia 17 słerpnła 1922 roku powziętej w myśl 
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artykułu 317 Traktatu Wersalskiego rząd niemiecki wpłacił 
w połowie s'erpnia ubiegłego roku rządowi polskiemu rys 
czałiową sumę 128950028,33, jaka część niemieckich fundu= 
szów ubezpieczeń społecznych, przypadającą na byłą dziele 
nicę pruską. 

Kwota powyższa, wzzlędnie jej ówczesna wartość w, 
sumtę 886 583539,35 marek polskich znajduje się w depozya 
cie Ministerstwa Skarbu, do podztału między tnstytucie. 

W dniu 15 styczn'a br. odbyła się w Mipisterstwie Pracy 
t Opieki Społecznej pod przewodnictwem dyrektora departa- 
mentu ubezpieczeń społecznych p. dra. Jurkiewicza konferens 
cja, w czasie której po obszerne; dyskusji ustalona kwoty, 
przypadające na poszczególnę instytucje z otrzymanych (uns 
duszów po odtrąceniu kosziów rokowań ł arbitrażu w spos 
sób następujący: Kasy Chorych 3 422000 marek, ubezpiecze» 
nia krajowe w Poznanłu, oddział ubezpieczeń od wypadków 
103600000 marek, Zakład Ubezpieczeniowy od Wypadków. 
w Rolnictwie 14854000 marek, instytucje, obejmujące wys 
płatę rent z kas brackich 45 m'ljonów marek, Ubezpieczenie 
Krajowe w Poznaniu, oddział ubezpieczenia urzędników prye 
watnych 70 miljonów marek, kasa emerytalna robotników ka 
tejowych, oddział tnwalidzki A do podziału według stosunku 
rent wypłacanych 450 mlionów marek, Ubezpieczalnia Kra» 
jowa, oddział tnwalidzki 11555000 marek, Skarb Państwa 
z tytulu dodatków państwowych do rent inwal'dzkich 
57 750000 marek. Ponieważ podział ten dokonany być must 
w drodze osobnej ustawy w przedmiocie wykonania decyził 
Rady Ligi Narodów z dnia 17 s'erpnia 1922 roku wystąpi 
Min: Pracy i Opieki Spolecznej w najblższej przYyszłoci z 
odpowiedniem projektem ustawy i równocześnie z wnioskiem 
o tymczasowe wyasyznowanie zainieresowanym instytucjom 
odpowiednich zaliczęk. 

Ucieczka wybitnego komuntsty: 

Warszawa, 19% 1. (Tel. wł.) Z więzienia karnego 
we Lwowie zemknął wybitny komunista Ratuk, znany pod 


pseudonimem Parczewicza. Był on skazany na 5 lat więa 
zienta: 


Ndwa taryfa pocztowa w Gdańsku. 


Gdańsk, 18. 1. (Pat) Z dniem 22 stycznia br. wej. 
dzie w życie nowa taryfa poczłowa między Gdańskiem a 
Polską. 

Berlin, 18- 1. Agencja „Express“ w depeszy z Lone 
dynu donosi: Dyplomatyczny przedstawictel „Daily Mail“ 
utrzymuje, że Francja nie zamierza wysłać nowych wojsk 
do Kłajpedy, natomiast rząd francuski postanowił zwrócić 
się do rządu polskiego z żądaniem wystąpienia wojskowego 
przeciwko Litwie, z uwagi na to, że wojska polskie moga w. 
przeciągu trzech dnt okupować Kłalpedę. Dziennik „Daily 
Mali“ — według „Expresu“ — uchodzi za dziennik inspiro- 
wany przez Poincarego, wiadomość powyższa wywoluje 
więc wrażenie. 

Niektóre dzienniki jak „Zeit“ | „Local Anzeger" zaczy» 
nóją znowu grozić zbrojną interwencją Sowietów. 


Poznań, 18. 1. (Tel wł) Waluty t wpłaty: 
Marki niemitckte 1,60, franki francuskie 2400, Akcie 
bankowe: Bank Centralny III em. ex prawo dokupa 
1000—1 100, Bank Dyskontowy Bydgoszcz—Gdańsk |--V 
em. 600. Bank Kwilecki Potocki i S-ka; 2000—2200, Bank 
Poznański 600—550, Bank Przemysłowców 1 700—1 U00, 
Bank Związku Spólek Zarobkowych I—X em. 1860-—-1 700, 
Polski Bank Handlowy, Poznań 2 500—2 400, Poznański Bank 
Ziemian I--IV em. 900—600-—700, Wielkopolski Bank Rolni- 
czy 800—850, Bank Mtynarzy 400, Bonk M. Stadihagen, Byd. 
goszcz I—IV em. 1400. Akcje przemysłowe: Ara 
kona €x. prawa dokupu 2700—2800, Bydzoska Fabryka Mya 
deł 900, Barckowski R. 1800--16£0, Brzeskt Auto =l! em 
exe prawa kupna 850—900, Cegielski H. I---VIII em. 80060-— 
7900, Centrala Rolników I—V em. 500—550, Centrala Skór 
2800—3 100, Dębienko 2500—2400, Hartwig C. I--V em. 
2000—1700, Hartwig Kantorowicz 6800—7 000, Homosan 
I—II em. 1 00, Hurtownia Drogeryjna 400—450, Hurtownia 
Związkowa 500-470, Hurtownia Skór |--III em. 1 050-—1 100 
Herzfeld Viktorius 4 000—4 400, Juno 1 300—1 400, Lubań, Fa 
bryka prztw. ziemi 60000, Dr. Roman May 20000—18 000, 
Miyny i Tartaki Wągrowieckie -1—II em. 3200, Młyn Zie« 
miańskł 1 800-—2 100, Orient 650-—700, Płótno 1 200--1 300, 
Papiernia Bydgoszcz 2800-—2 850, Patræ 1800 1750, Poznańs 
ska Spólka Drzewna I—IV em. 4500—5000, Bracia Stabrowe 
scy, Zapałki 1 800—1900, ex, prawa dokupu 3700, Sarmatia 
I-II em. 2600—2 700, Słoma ex. prawa dokupu 1200, Tka- 
nina 1600—-1550, „Tri“ 1000—900—925, Unia (dawn. Ventżs 
ki) I-II em. 5100-5400, Wagon, Ostrów 2500-—2 350, Wt 
sła, Bydgoszcz 9 500—11 000, Włókno 1000, Wytworn'a Che 
m'czna I-II em. 975—1 300—-1 200, Żar I—II em. 14000, Zjes 
dnoczone Browary Grodziskte 4900—4 850. 

Warszawa, 18. 1. (Te. wł) Waluty t wpłaty: 
Dolary Stanów Ziednoczonych 34650—34350, Berlin 1,40— 
1,30, Londyn 160 500—159 500, Paryż 2 322—2 298, Praga 940 
Szwajcarja 6405—6 345, Sztokholm 9300, Wiedeń 54—52, 
Włochy 1700. Akcje bankowe: Bank Dyskontowy 
Warszawa I—VI em. 30 800—30 500, Bank Handlowy w War 
szawie 35000—38 000, Bank Kredytowy w Warszawe I— 
VI em. 10000—11000, Bank Pols. Przemysłowy we Lwowie 
3000—2700, Bank Polski Handlowy w Poznaniu 20 000, 
Bank Zjedn. Złem Polsk. 10000, Bank Zwiazku Spółek Zas 
robkowych w Poznaniu 16 000—15 000. 

Warszawa, 18. 1. (Tel. wł.) Gle?da zbożowa: 
(Za 100 kz. franco stacja załadowanta). Żyto kongresowe 
75000 marek, kasza jaglana ł gryczana 98000 marck, jęcze 
mleń kongresowy 60000 marek, otręby pszenne 42 000 marek 
otręby żytnie 42000 marek, kuchy In'ane 59 000 marek, otrer 
by żytnie franco Warszawa 42 000—45 000—44 000 marek, 
mąka pszenna 70 procent 155 000 marek, jęczmień poznański 
na kaszę 58 u00 marek. 


Gdańsk, 49. 4, (Tel wi. Marka poiska 
23—74. Dolary St. Z}. 22000,—23000. 
C 200 22 "| BE" Kania. 


Szowinistyczno-nemieck e, z 


"wyjście nie mogli się dostać na powierzchnię. 


40-20 stycznia 1923 r. 


List z Górnego Sląska. 


Co się dziele w niem. części Śląska? — Komedja „żalo- 
by“ Niemców. — Przygotowania do puczu? — Z Sejmu 
śląskiego: — Katastrofa na kopalni, —- Śląski Bank Wo- 

jewódzki, — Uniwersytet ludowy w Katowicach. 

, (Od naszego koresp. śląskiego). 

Katowice, 17 stycznia 1923 r. 

„ , Niedziela ubiegła minęła w przyznanej Niemcom czę- 
ci G. Śląska, podobnie jak i w Niemczech całych pod 
znak em „żałoby“ z powodu rzekomego „gwalłu* i 
„krzywdy“, jaką Niemcom wyrządzili Francuzi, zajmu- 
jąc zaglębie Ruhry. Na Śląsku niemieckim owa „żalu. 
ba“ była tem efektownieiszą* że w tym kraju po'skim, 
w którym obecnie znowu rządzą n epodzielnie elementy 
i szczególną starannością 
śledzi się usposobienie każdego m eszkańca i biada temu 
ktoby na dany z góry rozkaz okazywan'a naprzykład 
„żaloby*, tego rozkazu nje usłuchał: wystarczyłoby to 
aby — choćby zresztą był najpatrjotyczniejszym w 
świecie Niemcem, na zawsze uzykał piętno „zdrajcy 
ojczyzny nemieckiej* lub „agitatora wszechpolskiego*. 

Nie więc dziwnego, że w takich warunkach i pod ta- 
kim naciskiem „žaloba“ niemiecka na Śląsku wypadła 
według rozkazu nadzwyczaj „podn ośle“. Wszędzie bito 
we dzwony, w kościołach ewangelickich na rozkaz sy» 
modu odbyły się nabożeństwa żałobne z ocpowiedniemi 
kazan'ami, a do ludności katol ckiej wydał biskup wroc- 
ławski kardynał Bertram nawet osobny List pasterski 
z okazii utraty zaglięba Ruhry, Popołudniu wszędzie 
odbyły sẹ wiece protestu'ącce. oczywiście pod opieką 
uzbroionych band wszechnieinieckich. Aby komedii ża- 
łoby nadać pewną cechę tragicznej farsy, zakazano na- 
wet wszystkich przedstawień w teatrach i zabaw pu- 
blicznych. 


oka % 3% 


No — magrzeszyli sę Niemcy i nabroili dosyć. ł tro- 
chę pokuty im nie zaszkodzi. Tylko że ich pokuta j „ża- 
łoba” nie wyda”a się być szczerymi. Z niem eckiej czę- 
ści Śląska nadchodzą alarmujące wieści o wielkich zbroj- 

nych przygotowaniach tajnych organ zacii, nacionali- 


stycznych, zwróconych narazie niewiadomo przeciw %o- | 


mu; —— jedni twierdzą w związku z pogloskami o rzeko- 
mym współudziale Polsk w sankciach. że przygotowa- 
nia te mają na celu odparcie ataku polskiego, drudzy zaś 
że chodzi o obalenie republikańskiego ustroju w Niem- 
czech i przywrócen e monarchii. 

Że przygotowania takie są w toku, potwierdza wczo- 
raliszy niemńecki „Oberschj: Kurier“, wychodzący w 
Król. Hucie, który zaznacza m. i.. że nemiecka część G. 
Śląska od niejakiegoś czasu stała się centrala zbrojne! 
organizacji wszechn'emieckiej. rozpowszechn onej już w 
całych Niemczech- Tutai schodzą się wszysik'e nici, stąd 
wychodzą rozkazy. Z całych Nemiec zieżdżają na G. 
Śląsk młodzi ludzie, pozostający bez zajęcia į nie ma'a- 
cy nie do stracen'a, aby wstąpić tutai do owei tajnej or- 
ganizacii. która dae m dobre utrzymanie i dobry żóła. 
W miastach jak Gliwice Bytom, Zabrze, Król. Hutą : 
Racibórz całe bandy tych młodych ludzi i różnego ro- 
dzaju szumowin co chw la demonstracy'nie przeciąga- 
ją przez ulice śpiewaląc , Deutschland über alles“ į „Die 
Wacht am Rhein“, 

Prasa polska zaś donosi o ľeznych wynadkach terro- 
fu, stosowanego przez te bandy na ludności polskiey. 
Znam ennem jest, że i policja niemiccka i pewna część 
urzędników państwowych solidaryzuje się z działaina- 
ścią orgeszowców. 

W Bytomiu zaszedł przed kilku dniami wypadek, że 
urzędnik po! cyny zdarł orzełka polskiego z czapki pew- 
nemu urzędnikowi kolejowemu., który był w służbie i 

iąg swój zaprowadził z Katowie do Bytomia. Orzel- 

rzucił bohater teutoński daleko od sieb'e, a czapkę 
stratował nogami. Widać. jak już sam widok martwet 
oznaki polskiej niektórych N'emców przyprawia o pasię. 
— W Kielczy, na śląsku opolsk m, napadla banda orge- 
szowców na pewnego Polaka urzędnika wo'ewódzkiego, 
który bawił w Kielczy u swych krewnych i właśnie, wra- 
cał z kościoła. Dano do niego oko!o 10 strzałów ręwol- 
werowych. na szczęście ranąc go tylko lekko. 

Z takiemi niebezp'eczeństwami połączone iest choćby 
tylko samo ukazanie się Polaka po tamtei stronie. ine 
dziw, że w tak'ch warunkach tamtejsza ludność polska 
wystrzega Się każdego zbyt głośnego przyznawania Się 
go polskości. 

* w 

Po krótce poruszę jeszcze klika wydarzeń z ubie- 
głezo tygodn'a, których pominąć nie mozę... 

Na jednem z ostatn'ch swych posiedzeń Sejmu ślą- 
sk! przyjął ustawę o 300-krotnej podwyżce czynszu 
micszkan'owego. 

W sprawach specyficznie narodowych, w których 
chodzi o zaznaczenie np. polskości Ślaska N. P. R. w 
Sejmie śląskim zazwyczaj idzie razem z Blokiem Nar. 
Koriantego. Ostatnio np. głosami „Bloku* i N. P. R. 
upadły różne wnioski nemieck'e iak np. wniosek o do- 
puszczenie języka niemieckicgo w różnych czynnościach 
urzędowych. W tych wypadkach socjaliści polscy za- 
zwyczaj głosowali razem z Niemcami. 

Wielkie nieszczęście wydarzyło się przed k'Iku dnia- 
mi w kopalni , Abwehr“ w Mikulczycach pod Zabrzem 
(w niem. częśc G. Śląska). Nastąpiła fam eksplozja ma- 
łej lokomotywy benzolowej i w moinencie staną} w plo- 
mien'ach cały ganek- Zaięci w tym rewirze górnicy — 
„prawie wszyscy Polacy i ludzie żonaci — odcięci zosta- 
li od Świata. gdyż przez palący się ganek iako jedyne 
Niewąt- 
pliwie zginęl wszyscy w liczbie 45. Ognia dotąd nie 
ugaszon.. Wina spada na zarząd kopalni gdyż urządze- 
nie ganku nie odpowiadało przep'som- O ile bowiem u- 
żywa się lokomotyw benzolowych ganki powinny być 
omurowane betonem, aby się nie zajęły od ognia. 

% $ k 


Zastre'kówal zespół artystów Teatru Polskiego w 
Katowicach. ŹŻądalją podwyższenia poborów. Podobno 
artyści w Kaiow.cąach oplacani są najgorzej w Polsce. 


GŁOS POMORSKI 


Ze względu na zadania kulturalne teatru polskiego. jak e 
ma do spełnienia na Górn. Śląsku, żałować należy, że 
dyrekcja dopuściła do stra'ku. 

W kołach społecznych i politycznych śląskich po- 
wstała dyskusja na temat założenia wojewódzkiego 
banku śląskiego na.wzór Polskei Kraj. Kasy Poż. lub 
banków państwa w innych krajach. 

W Katowicach podobnie iak w Król. Hucie, powstaje 
uniwersytet ludowy z 24 działami, z których wymieniam 
natępwące: Apologetyka, historia powszech., h storia 
Słowian, literatura powszech., literatura polska, fizyka. 
rysunki, języki polski, francuski, ang'elski, ekonomia spo- 
łeczna, prawo. sztuka w Polsce itd Wykładać bedą po- 
ważne siły mieiscowe iak wicepr. sadu Ap. Starik. dyr. 
gimn. Wolff, ks. dr. Wilczewski, profesorowie Czerni- 
chowski, Steuer, Ligoń i in. 

A, Palak. 
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Ku uwadze sprzedających i kupujących! 
Sąd Kawi ższy 0 ji "iw waluty na zawieranie 


Sąd Najwyższy w Warszawie wydał znamienny wy- 
rok w sprawie następującej 2. 

Pani hena G. sprzedała w styczniu 1920 r. dom 
+ w Poznann pani M. z Piotrkowa za 400 iys. mk. z za- 
straeżeniem zatwierdzenia kontraktu. notar a!nego przez 
daw niejszy Urząd O-adniezy. Reszta ceny kupna 210 tys. 
mk. platną była przy uszieleniu faktu przewłaszczen a. 
Początkowo Urząd Osadniczy odmówił zezwolenia na u- 
dsielene przewiaszczenia i dopiero na poatórng wnio- 
sek w końcu listodada 1920 żądanego zezwolenia udz e- 
Li. Upłyn:ł zat m czasokres 10 miesięcy, w przec'agu 
|którego marką polska straci a bardzo wiele na swej 
wartości. Wobec tego sprzedająca G. n'e chciała się 


= 


który według woli stron, wynikającej z kontraktu, Ze 
nabyty dom ma być z płacony. 

Zaznaczyć jednak wypada, że przez dzień przewła- 
szczenia, według którego ma być obli zany kurs marki, 
nie należy rozum eć dnia rzeczyw stego przewłaszczenia, 
lecz ten dzień, w którym po udzieleniu zezwolenia 
Urzędu Osadniczego przewiaszczenie mogło było przy 
norma nym trybie załatwiania spraw nastąpić, przyczem 
najpóżniejszym terminem jest «zeń, w którym pozwaną 
z udzieleniem przewłaszczenia poradia w zwiokę, 

Wspomniany wyżej dzień Sąd w nien przy uwzględ- 
nieniu wszystkich okoliczności ustabć i odpowiećnio do 
tego przel'rz.ć cenę kupna na kwotę, którą powódka 
winna pozwanej zapłacić, — 

Na wyrok Sądu Najwyższego i jego umotywowanie 
wpłrnęło stałe przesilenie gospodarcze, Jako skutek 
rosnącei inflacji (nadmiernego druku marek polskich) 
i idącego równolegle spadku marek polskich. W wyroku 
tym zastosował Sąd Najwyższy rozszerzoną na ogólne 
zmiany stosunków ekonom cznych t. zw. Clausulę rebus 
sic stantibus t. j. warunkn, że umowa ma wtedy tylko 
prze ść do skutku, lub że umowny stosunek prawny 
wówczas ma trwać nadal, o Jle okolczności się nie 


zmienią. To zawarunkuwane musi być wyraźnie umó- 
monem, l 
„Kurjer Poznański* — za którym referujemy 


powyższy wyrok Sądu Najwyższego — oznaczając roz- 
szerzen e treści § 321 kodeksu cyw inego niemieck ego, 
pisze: Nie wdaje się w krytyką motywów powyższego 
wyroku, należy tylko stwierdzić że orzecznictwo Sądu 
Najwyższego w duchu powyższym nie może pozosiać bez 
wpływu na 'nne dziedz iy prawa oblisatoryjnego, jak 


i na wierzytelności hiprteczne, zaciagnięte jeszcze przed 
wojną, i dla tego winna być jak najpręd ej uchwalona 
ustawa. która by regulowała powyższe kwestje odpo- 


kk na dlugoletnie kontrakty najmu, dzierżawy, a także 


zgodzić na pierwotnie umówioną renę kupna i odiuówiła wiednio do zmienionych stosunków ekonomicznych. 


u zielenia przewłaszczenia, Sprawa onarła się wkoncu 
o Sąd Najwyższy, kóry wydał wyrok po myśli sprze- 
dającej dom, pani G. 

W motywach swego wyroku Sąd Najwyższy powia- 
da, że główną zasada wype nienia umów jest ta, aby 
dokonywano ih porlug zasad dobrej wiary (3 242, '57 
k. c). Tej zasadzie nie stałoby się zadość, gdyby diuz- 
nik wrazńa wypeiniema umowy welug brzmienia jej 
utery wsłutek zasadncezęych i nezawinionycu 
strony zmian ekonomicznych i wa'utowych, zasz'ych w 
cease Między zawarciem umowy a jej dopełnien em w 
imyśl posianow eń tejże umowy, brł zmuszony do dania 
wi-rzycielowi ezegoś taxrgo, co wprawdzie odpowiada- 
loby dosłownesnu brzinien u umowy, lecz w rzeczywisto” 
ści materjaln.e brłoby czemóś «nnem, aniseli to, co we- 
dhug zguonej woli stron w chwili zawierania umowy 
m ało być dane i 

W tekim razie bylby przedmiot done'nienia tylko 
fórmainie, nie zaś malerialn e taki, jakim Lego strony 
w chwi zawierana umowy żgodnie cnc.alv mieć. 

Takby zaś było, gdyby w daum wydadku pozwana 
miała Lyć zobow.ązaną do wypein'enia w zune:ności żą- 
aania powótki, Wedlug notarialnego kontraktu z dn. 20 
$tycznia 1920 pozwana sprzedała swój dem za 400 tys. 
DK., przyczem powódka przejęia 150 tys. mk, hp tek 
a 250 tys. mi, miało być zap acone goiówka, lecz z tych 
pien ęizy po4wana ne otrzymała Od ręki zgoła nic. 
Część w kwocie 40 tys. mk. puwódka wniącila jako za- 
duiek do rąk noterinsza, który weolug kontraktu, m al 
pieniądze te wyp acić pozwanej „Skoro nastapi pr-ew a- 
szezen ©-*.. Reszla ceny kupna (2/0 tys. mk.) miala być 
również dopiero płatna przy przewiaszczeniu po zatwier- 
dzen u kontraktu przez Urząd Osadh czę, W ten sposób 
pozwana z ceny kupna nie otrzyma a przy zaw eran u 
konirakiu nie i nie mogła pieniędzmi temi odpowiednio 
do zmian ekonom'cznyeh operować. 

Fczewłaszezenie mog'o w myśl § t rozp. z 15. 6. 
1919 r. nastąpić tylko po uprzedniem pisemnem udzie- 
leniu pozwolenia na przew aszczenie przed Urząd Osad- 
niczę. Zs'n'im pozwolenia tego udzielono, min lo bez 
żadnej winy stron przeszła 10 mesney, a manowicie 
mmal czas od 20 stycznia do 1 grudnia 1920 roku. 
Był io czas, w którym wskutek najazdu bo szewickiego 
na Polską i wywołanego przez to wstrząśnien a ekono- 
Mieznego, waluta: polska doznala zasadniczej zniżui. 
Gdyby więc pozwana miała byc żobowiązarią do oddania 
domu swego w grudni: 1920 rokń za wspommaną wy- 
żej cenę, ro by za dom swój otrzymała tylko furmaln e, 
nie zas materialne ekwiwalent taki, jaki był umówiony, 
gdyż według woli stron w chw li zawierania kontraktn 
notarialnego mal: być vap'acona pelna wartość domu 
i odpov eanio do tego wyznaczono cenę, którą wówczas 
Urząd Osadniczy uważał nawet za wigórowaną. 

Wobec tego ne odpowiadałoby wvmaganiom dobrej 
wiary $ 242, 157 k. €, edybv pozwana miala być zobo- 
wiązany oddać swól dam za ceng nie przedstawiającą 
w rze zywistości tego ekwimalentu, za jaki wediug umo- 
wy dolu spizedano. Gdy jednak pozwana w myśl tego. 
co wyżej powiedziano, jest kontraktem zwiąsana, należy 
ekwiwalent 1en dopero obliczyć i to odpowiednio do 
wyrażonej w kontrakcie woli stron. 

Tej woli stron uczyni się tsiko zadość, jeżeli za 
podstawę obliczenia weźmie się wyrażoną w kontrakcie 
reng kipna (400 tys. mx.) i doliczy się do niej tę kwotę. 
która wyraża różnieą kursu między kursem mkp. na pol- 
„skich (netdach, oblozanum na podstawie sosunku do 
walut zagranicznych z uwzględnieniem siły kupna mkp. 
wewnątr4 krau, w dniu zawatcią Kontraktu, czyli 20 
stycznia, a dn'em przewiaszczenia. Kaota odpowiada- 
aca w dniu przewlaszczenia wartości reny kupna w dniu 
zawarcia kontrantu sprzedazy Stunowg ten ekwiwalent, 
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Nauka, literatura i sztuka, 


A CZY MICKIEWICZ BYŁ SPIRYTYSTĄ? Drugi wys 
kład literata i potty J. Pieirzyckiego o temacie zamkniętym 
w inieresującem pytaniu, przepełnii w dniu wczorajszym aulę 
Gimnazjum Fumanisycznego doborową publicznością. 

Pan Pietrzycki odpowiedź na zadane sobie pytanie oparł 

na studjach, jakie przeprowadził w Paryżu w podręcznej bie 
bljotece naszego wieszcza. Wśród tektury Micklewicza, zna 
lazł p. Pietrzycki szereg dztel traktujących o medjumiźmie t 
sptrytyźme. Dzieła te według wszelkich prawdopodubieństw 
musiały bardzo interesować A. Mickiewicza, o czem świads 
czą liczne notatki t podkreślenia poczynione jego ręką. Twier 
dzenie to wyjaśni sę wówczas, gdy uprzytomnimy sobie 
nłektóre obrazy z Mick'ewiczowskich „Dzładów*, którę wys 
kazują ścisłą łączność z faktami mędiumistycznymi i spiry= 
tystycznymi, opisanymi przez autorów tych dzieł medjumie 
stycznych i spirytystycznych- 

Nie konięc na tem. Znane są fakty, które wskazują na to, 
że Mickiewicz nie tylko rozzzytywał sę w księgach tej tres 
ści, lecz sam był medjumistą postadalącym niektóre zdolno- 
ści medjum, o czem św'adczy Odyniec. 

Odpowiedź twierdzącą na pytanie zawarte w tymże wys 
kładzie staje się pewnikłem, jeśli uprzytomnimy sobie posłać 
Towiańsk'ego, — Towiańskiego medium sty t spirytysty, któ 
ry tak połężny wpływ wywarł na duszę Micktewicza, 

Oto treść zasadnicza wykładu. Poparł ja poeta dziea 
siątkami przykładów, a zakończył potępienem pariaetwa 
spirytystycznegu Í medjum stycznego, jakie rozwłelmożniło 
stę wśród szerokich sier naszego społeczeństwa dzięki pos 
wojennej atmosierze i niezręcznemu wystąpt.niu prof. Ocho- 
rowteza. 

(Dzis'aj w piątek wygłosi p. P:etrzycki gsiatni swój wys 
kład p. t: „Ostatni ton polski.go romantyzmu — Stanisław 
Wyspiański", z którego dochód przeznaczony iest „Na włes 
czorne kursa polonistyczne". Do wz'ęcia udzłału w tym wys 
kładzie, po sukcesach dwóch poprzedn'ch, zachęcać nie po. 
trzebujemy). 


Co się 
w lesie miejskim? 

Pod tym tytulem nadestał nam p. inż. Dziedzini 

poniższe uwagi, które ze wzglądn na zainteresowanie 


tematem w mieście, zamieszczamy Reiakcja, 
Każdy pewno zauważył 2o w Grudziądzu masowo 


| wycinają się drzewa, natomiast sadzune są nowe drzewe 


ka. Raciona'ności takiego masowego topienia starąd: Ze- 
wia poruszaći nie będę, gdyż jest to zadaniem i kompe- 
tencją fąchowych czyn ików miejsk ch, aczkolwiek pewe 
na w tej sprawie krytyka jest uzasadn ona,  Wyjaśnie- 
me p. inspektora ogrodów miejskich mnie osobiście nie 
przekonały. Ale nie o tem będę mówił. 

Chodzi tu o masowe wycinanie drzew w lesie miej- 
skim. Czyni sią ty, jar należy przypuszezać, 4 dwóch 
przyczyn: by móc rozszerzyć em-ntarze miejskie, oraz 
hy nratwić rozrost drzewostanu w lesie, no, i może, by 
nie było za dużo cienia, 

Co do cmentarzów należy stwierdzić. że nowocze- 
sny pogląd w architekturze i rozplanowaniu mast zdą- 
ża ku tema, aby cmentarze wynosić dalej poza miast, 
by takowe nie staly na przeszkodzie naturalneluu rozroe 
stowi miast, oraz by z czasem nie ziawila się koniecz= 
ność likwidowania cmentarzy i przenoszenia takowych 
na inne miejsca, co zwiazane jest z dużem formal. 
naściami i ogromną stratą czasu i p eniędzy.  Wszeł- 
kie blizko leżące lepsze tereny meske, Specials 
nie zaś zadrzew one, udzielane są na urządzenie pare 
ków oraz t. z. rezerwoarów drzewnych, ozonu acych 
miasta, lub też na urządzenie ogrod w — miast 1 ko- 
lo nį domów mieszka nych. Jano pizykiad przyloczę 


przedmieścia Berlina, sławny ogród—miasto Hellerau, 
w Anglji zaś Port Sunligt. Tereny te kanalizuje się, 
robi się dogodne połączenia ze śródmieściem, zapro- 
wadza się Światło, wodę i t. d. Dła cmentarzy zaś 
wybiera się tereny mniej cenne dla zdrowa ludz- 
kiego, ¿craz w miejscach, nie zawadzających oczeki- 
wanemu rozrostowi miasta. 

U nas zaś wiozimy, że gwoli uzyskania miejsca dla 
tmeniarzy wyrębuje się najpiękniejszy las sosnowy, stu- 
letni, którym rzadko jakieś miasto może się poszczycić, | 
Bo las nasz miejski pokazu'emy specjalnie przybrszom, 
jako dumę Grudziądza. Rozszerzenie cmentarza katolic- 
kiego, jako dalej położonego i rozszerzanego wzdłuż la- 
su, jeszcze może być zrozumiałem. Rozszerzanie zaś 
cmentarza ewangielicziego poprzek lasu jest zupełnie | 
niedopuszcza!nem. Bo z czasem zajdzie konieczność dal- 
szego rozszerzenia tego cementarzą i wtedy cmentarz 
przetnie w poprzek cały las i oprze się o ulicę Radzyń- 
ską. Charakreryzować taką samobójczą gospodarkę miej- 
ską chyba nie trzeba, bo jest ona zbyt rażącą. Czy o 
tem panow.e z mag stratu pomyśleli? Wątpię, bo na- 
pe* no mocno zasianuwiliby się, zanim się na to zgo 
dzili. Do czego doprowadza nieumiejętne rozlokowanie 
cmentarzy widzimy na przykladzie Gdażska. Cała prawie 
przestrzeń wzdłuż Grohse Alee od Gdańska do Wrzesz- 
cza, w mie srach naturalnego rozwoju Gdańska i ideal- 
nego .rozlo kowania pięknych wili parków, mieści 
1l cmentarzy. Obecnie Gdańszczanie łamią sobie głowę, 
jak bez bólu usunąć owe cmentarze i zrobić miejsce dia 
domów mieszkalnych. A u nas w tym samym czasie co 
się robi? 

Podkreslam, że daleki jestem od mysli wysuwania 
cmentarzy: daleko za miasto na tereny najgorsze, prze- 
ciwnie. Tylko tam, gdzie znalduje się idealne m ejsce 
lla ludzi żyjących oraz dla maszych dzieci, cmentarzy 
lokować nie można. Stawiam kategoryczny wniosek, 
by cmentarzy jednak przenieść na inne miejsca, n. p. 
na Tarpno oraz na ul. Cheimińską w stroną Moiszka, 
na bezużyteczne piask:;, — 

T jedno. A drugie, — to wyrębywanie masowe 
drzew kolo Leśniczówki oraz ogrodu róż jest już zupeł- 
nie niezrozumiałyvm.- Las miejski powinien być jedyne 


traktowany jako las lub angielski park, 
robić zaś z niego ogrody  wersalskie, jak 
to „widocznie zamierza p. inspektor, Sądząc 


z zak 'adanych klombów i kwietników, nie odpowiada 
zupełnie całoma:o'oczeniu. Pozatem są to roboty wy- 
soce kosztowne, chyba że p. radia Lipowski ma zbywa- 
jace funduszy w kasie miejskiej, w co jednak śmiem 
wątpić. 'Taksamo wycinają się drzewa koło kosżar Ja- 
gelly i fortu Kurb'era, Dusza się poprostu kraje, gdy 
się widzi ten wantalszm, i co Niemcy pieczołowicie cho- 
ń wali przez dugie lata, my z lekkim sercem wycinamy. 
Miarodajne czynniki miejskie prosimy tu energicznie wy- 
stąpić i hesiem na przyszłość powinno być: ani je d- 
nego drzewa nie wolno wycinać bez 
najkonieczniejszej potrzoby. 

łażynier A, Dziedziuł. 


Wiadomosci bieżące. 
Kalawdarm: Sobota. Fabiana i Seb. mm. Wschód 


słonca 8.2, zachód 4.20. W.enód księżyca 9,21, 2a- 
chód 8.28, 
dh 


MUZEUM otwarte w Środy i soboty od 13—2, w nie- 
dziele | św eta od Il—2 godz. 

.  —i* REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO. 

piatek, dnią,19 stycznia „Sobowtór. 

Jutro w sobote, dnia 20 stycznia „Spirytyści* 

-—-"* Z TEATRU MIEJSKIEGO. Dziś w piątek, 
dnia 19 stycznia wraca na afisz nadzwyczaj efektowna i 
przepyszna farsa Fennequlna t Duvała p. t; „Sobowtór 
Karkołomne tlo sytuacji oraz niewymuszony tumor jak i 
wprost odświętne wykonanie tej farsy przez zespół Teatru 
grudziądzkiego skłoniło Dyrekcję do wznowienia tego uc'eszs 
nego utworu. Śmieszny paradoks „czy ja lestem ja, czy nie 
jestem ja“ Anatola Baristarta t Marjusza Cornaillnc'a w jes 
dnej osobie pobudza wszystkich do szczerego śmiechu. 

W sobotę niemniej ucieszna farsa z angielskiego, Mo- 
sera „Spirytyści*, grana koncertowo przez cały zespół. 
Zniżki ważne. R. C. 

—*%* „JASEŁKA”. które cieszyły się we środę tak wiel. 
kim aplauzem, odcgrane zostaną po rqz drugi w auli gimnae 
zium żeńskiego, przez uczennice tegoż, na dochód Komitetu 
„iałujcte Dzieci*, Zbożny cel sympatycznego przedstawie» 
nie, napewno zachęci szerokie koła naszego społeczeństwa 
i młodzież szkolną, które poprą wykupnem biletów obywa: 
telska akcję młodzieży na rzecz biednych dzieci. 

Powtórzenie „Jąsełek* nastąpi w sobotę, dnia 20 bm- o 
godzinie 6stej wieczorem w auli gimnazjum żeńskiem. 

Czysty dochód z pierwszego przedstawtenia „Jasttek” 
przyniósł pokaźną sumę 250000 marek, która przeznaczoną 
została na bibljotekę uczniowską gimnazium. 

—-6* KOLEKTA KOŚCIELNA NA „RATUJCIE DZIECI“. 
Komitet „Ratujcie Dzieci“ pod. do wiadom., że w najbliższą 
niedztelę, dnia 21 bm. odbędzie się we wszystkich kościołac 
kolekta na powyższy cel. Celem uświetnienia nabożeństw ! 
w kościele farnym przygrywać będzte dziękt p. generałowi 
Ładosiowi podczas głównych nabożeństw muzyka wojskowa 
a to: o zodzinte 10 orkiestra 64 pułku, 20% a Sodzinie $ t 13 
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łach zublicznych, której podiely sie pamienadu? nasti 
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kt procentowe (ti. miesięczne t wyrównywawcze, b) dodatki 


pada 1922 roku. 


„rzucił na posiedzeniu komisji rzeczoznawców hurtownikom 
mięsnym, iż żądają od detalistów większych ci: 


20-g0o stycznia 1923 r. 


GŁOS POMORSKI 


TREO (ZSZ WENT TN EET 
i Company w Seraton, Pa, Brat zmarłego, Mikotai Hrabow 
przebywał również w Ameryce t zamieszkiwał przed wy- 
jazdem swym do Polski w Daisytown, Pa Stany Zjednoczone: 

Komisja uznała, że wydawanie przez hurtowników ras 
chunków niezgodnych z rzeczywistością i przyjmowanie tą- 
kich rachunków przez detalistów must być uważane za ob: 
jaw złej woli jednej i drugiej strony i winno podlegać suroe 
wej karze: 


odbędzie się w póniedziałe%, dnia 22 bm. 
o godz. 7'|, wieczorem nasali Ho' elu War- 
srawskiego dla członków i sympatyków 


BE » e z * , LJ 
De nokraci Ghr: es H af skie bm. o godzinie 5-tej po poludniu w lokalu miejskiej szkoły 


k wydziałowej wiec oświatowy połączony z demonstracią 


(Gorz. Nar. Siron. Pracy —— Bor SAR, Rasotników) śwtetlanych obrazów. Żałować tylko należy, że publiczno» 


| ści przybyło bardzo mało. Widocznem jest, że społeczeństwa 


Ż Pomorza. 


--6* ŁASIN. Odbył się tutaj} w pontedziałek dnłą 15 


A AE Ę ` ŁR. , tutejsze na pracę oświatową patr .  Należ 
i Cirese. Lednaczęzia ŁiWOĆBWEDO. si i a Wa doki lasliskim, S za 
—** ŚWIĘTE, pow. grudziądzki. (Jasełka), W świę. 


Przemawiać będzie poseł radca mini | to Trzech Króli t w niedzielę, dnia 7 bm. odbyło się przed» 
sterjalny Min. W. R. i O. P. p. Taceusz stawienie teatralne w sali szkolnej, za staraniem mieisco« 

F . 4 wego nauczyciela p. Szaraiińskiego. Młodzież szkolna przede 
Biażejewicz z Warszawy na temat: 


stawiła „Jasełka“ t komedyjkę „Nie udało się“, a Towarzy- 
, s g stwo śpiewu kościelnego odegrało komsdię w 3 aktach „Gru 

Chrześc. Demokracja wobec ten- 

dencyj spolecznych chwili ob .cnej' 


be ryby". Tak malt amatorzy jak też z Towarzystwa śptea 
wu odegrali swoje role znakomicie, choc'aż pierwszy raz 
występowali. Czysty dochód z przedstawienia przeznaczoa 
no na bibliotekę szkolną. Szczere uznanie należy się p. naw 
czycielowi i wszystkim, którzy się do tego przyczynili 


—** TORUŃ.  (Orzanizacja Muzeum pomorskiego.) 
„Słowo Pomorskie“ donosi, że wkrótce zorganizowane zos 
stanie przy pomocy rządu Muzeum Pomorskie w Toruniu. 


O liczny udział proszą 


lariądy 


DEREN AE 


Kó! mię scowych. | 


EAH PPYRĘT 


samorządu krajowego i gminy miasta Torunia, przyczem Za» 
—** WSZYSTKIM CZYTELNIKOM PISMA NASZEGO, | mierzone jest połączenie zbiorów miejskich i Tow. Nauk 
szczególnte zaś pp. prezesom względnie sekretarzom wszy- | wego i umieszczenie ich w dawnym pałaccu biskupim przy 
stkich organizacji społecznych it zawodowych Grudztądza ulicy Żeglarskiej nr. 8. 
raz jeszcze przypominamy w dzisiejszy piątek konterencję ZŁODZIEJSKA UCIECZKA PO DACHACH.  Onegdaj 
Związku Obrony Kresów Zachodnich, zwołaną na godzinę 7| władze policyjne na targu przychwyciły szaikę złodziejską 
i pół do Ratusza I. Wzywamy wszystkich zainteresowanych | złożoną z żydówek, które korzystając z natłoku, okradały 
O. K. Z. przedewszystkiem wszystkie stowarzyszenia polskie | kupujących. Szajkę sprowadzono na policię t tutaj, gdy ue 
do bezwzględnego uczestniczenia w zebraniu, od którego za: | kończono przesłuchiwania poszczekólnych osobników, na das 
leżeć będzie rozwój t znaczenie Z. O. K. Z chu domu, tuż obok gmachu policit, przechodnie nliczni i u. 
—%* TRZECI I OSTATNI WYKŁAD JANA PIETRZYCz| rżędnicy policji zauważyli młodą kobietę, która ze zręczno« 
KIEGO W GRUDZIĄDZU na temat: „Ostatni ton polskiego | Ścią kota ustłowała uciekać po dachach. Okazało się, że była 
romantyzmu — Stanisław Wyspiańskt* odbędzie stę dziś (wj to iedna z aresztowanych żydówek, która pod pretekstem 
piątek) o godzinie 8 wieczorem w auli Gimnazium Klasyczne: | wyjścia na ustęp usiłowała zbiec Po kilkuminutowej po 
go na dochód naszej miejscowej placówki oświatowej tj. wie | goni na dachach odważną żydóweczkę przychwycono. 
O wb) WA B= A EP A j RS —** WĄBRZEŹNO. (Walne zebranie „Sokoła”). Ne 
ki gda PŁ A da Ja ASK deka! dst walnefn zebraniu miejscowego „Sokoła“. prezesem obra. 
ursami, umyślnie jeszcze na dziś zatrzymał stę w Grudziąs ie drh. C laski i drh S; k 
dzu, by wygłosić wykład t przyjść z pomocą materjalną tej i ep Ai Na ńskiego, wiceprezesem drh, Szczukę, 
pożytecznej instytucii narodowo-kulturałnej. Bezpośrednio po | * aiw, „o 

—-¥* CHEŁMNO.  (Zlikwidowanie zatarzu lekarzy 2 


dzisiejszej prelekcji p. Pietrzycki powraca do Gdańska, gdzie 

— jak wiadomo — obecnie stale mieszka. Na wczorajszym | Kasą Chorych). Onegdaj doszło do porozumienta pomiędzy 

wykładzie p. Pietrzyckiczo „Czy Mickiewicz był spiryty: | Związkiem Lekarzy a tutejszą Kasą Chorych. Od dnia dzie 

stą?' jawiły się takie tłumy publiczności, że wielka aula 
| 


wykładowa nie mogła wprost pomtłeścić słuchaczów. 


-—-** O WYPŁATE POSIŁKÓW Z KAS CHORYCH. 
Kasa Chorych komunikuje, że wypłacenie zasiików E 


Chorych bez opłaty honorarium» 


—** CHOJNICE. (Epilog pijackiei bijatyki). 
kuratura tutejszego sadu okręgowego skazała wę wtorek oe 
bywatela B. ze Sępólna na 2000 marek grzywny za czynne 
zn ważenie urzędnika policyinego. Posprzeczali ste obaj 
przy kieliszku, a następnie pobtli. stę. 


-1t OBRZYCKO. (Świętokradztwo). W nocy dnia 1? 
bm. niewyśledzeni dotychczas złoczyńcy włamali się przez 
zakrystię do kościoła: Ksłądz proboszcz, który o godzinie I 
w nocy przyszedł do kościoła, mając iść do chorego, zastał 
rozbite tabernaculum i stwierdził brak dwu kielchów i pas 
teny, jakoteż bielizny kośctelnej. Komunikanty były roze 
BEztowozllegtaflczii „ws ordz waa aa dwić |. zdc0de M ołtarzu. Wartość skradzionych przyborów kos 
wi miasta SA a do A) E owa ścielnych ocenia się na 50 m'ljonów marek. Za świętokradz. 


dzenia w lokalach handlowych t na targach oznaczenia | CAT energicznie śledzi policja, 
cen w miejscu wtdocznem na wszelkich bez wyjątku ars 
tykułach czy to w oknach wystawnych, czy też wes 
wnątrz lokalu lub na otwartych ławach, stołach, wo- 
zach itp. stę znajdujących. 

Dotychczasowe doświadczenie nozy, Że w tym celu 
wydanych kllkakrotnie rozporządzeń, większa część 
kupców i handlarzv nie respektuje, co świadczy tylko o 
braku energii u tutejszych władz miejskich względnie 
polłcyjnych*. 

Równocześnie odebraliśmy następuiące wyjaśnienie: 

„Odnośnie do notatki kronikarskiej p- t.: „Złodziejska 
Spółka", zamieszczonej w nr. 13 „Glosu Pomorskiego" z 
dnia 18 bm.prosimy uprzejmie o sprostowanie, że skas 
zany przez tutejszą Izbę karną na 1 rok więzienta za 
kradzież, Fr. Goldtan nis był wcale urzędnikiem poczto= 
wym, lecz niższym funkcjonarjuszem, należącym do tzw 
zastępczych sł! posłańczych 


—Ś* ZASIŁKI POŚMIERTNE DLA RODZIN URZĘDNI: 
KÓW PAŃSTWOWYCH.  „Prreziąd Wieczorny" donosi: 
Jak stę dowiadujemy, ostatnio wyjaśniono, że do wymtaru 
zasiłków t: zw, pośnřertnych, winny być wliczone: a) dodat 


nych nastąpi jedynie za przedłożeniem poświadczenia lekar- 
skiego wypełnionego przez odnośnego lekarza, Celem po- 
brania zasiłku przez członka kasy należy przedłożyć kasłe 
wykaz osobisty w innym razie należy osobę interesowaną 
zaopatrzyć w upoważnienie odbioru pieniędzy: Osobom pos 
niżej iat 14 kasa zasiłku nie wypłaca- 

—*e OŚWIADCZENIE. Z Tew. Urzędntków pocztowo: 
tciegraficznych w Grudziądzu otrzymaliśmy następującą res 
zołucię: 

„Zebrani w dniu 14 stycznia 1923 roku pracownicy 


—%%* GDAŃSK. (Nacjonalistyczne pochody). Podszcztu 
wana Ì buntowana stale przez będących na żoldzie pruskim 
agifatorówmłodzteż Gdańska, niemająca wyrobionego sądu 
o biegu wypadków politycznych daie się łatwo porwać uczt 
ciu i manifestuje coraz jaskrowtej swą nienawiść do obcych 

| narodowości a zwłaszcza do Polaków. Wyraz tego spotyka 
jsię w Gdańsku po kilka tygodniach spokojnych znowu na ka- 
żdym kroku 

Wprost zdumienie wzbudzało wczorajsze postępowanie 

zgromadzonej w szeregach młodzieży, z wyglądu akademie 
ków, a zatem członków konspirującego we wszystkich mia: 
stach uniwersyteckich „Hochschulrinzu deutscher Art", któ 
ra idąc głównemt ulicami miasta wznostła okrzyki i wrza» 
skliwym śpiewem pieśni „Es braust ein ruf, Die Wacht am 
Rheln" itd: zakłócała spokój mieszkańców. Policja przyglą: 
dała stę tym bohaterom w ustach milcząco i do spokoju tch 
nie nawoiywała. 

(Nowa ofiara jaskini sopockiej). Kupiec P. z Brzeżna 
zjawił stę w rewirze policyjnym w Nowym Porcie t doniósł 
o rzekomo dokonanym napadzie na ntego w lasku brzeźniń: 
skim przyczeni zrabowano mu przeszło 1 miljon mk. które 
był sobie pożyczył od swego przyjaciela. Pol'cja ustaliła, że 
podawane przez P. szczegóły były zmyślone t że zdobyte 
'rogą różnych pożyczek ł drogą nielegalną pientędze przepus 
ścił eo do fenigą w sopockim kasynić gry. Kupca P. pol'cja 
zaartszłowała. Będzie on odpowiadał zą sprzeniewterzenia 
i defraudacię. 


ustanowone dla niektórych miejscowości, c) podwyższenie 
uposażenia o 15 procent, ustanowione od 1 stopada 1922 r. 

Natom'ast wyłączone sa dodatki kresowe, jako nadzwy» 
czajne, dódatki drożyźniane, ustanowione od dnta 1 listo- 


-3% KTO POWODUJE WZROST DROŻYŻNY? Pisma 
warszawskie donuszą, że cech rzeżników warszawskich zas 


e 1 e 

2 całej Polski. 
——kh KATOWICE- (Wydalenie kobiet z kopalń.) (We 
dług informacji Związku Pracodawców w Bytomiu, kopalnia 


Hohtnzoliern pod Bytomiem wydaliła w czasie od I Ipca 
da 1 stycznta 237 pracownie, z czego 180 ż niemleckiej częe 


od zadeklae 
rowanych na posiedzeniach kotnisji oraz, że wydaja itkcyjne 
rachunki, 


: „kb POSZUKIWANIE SPADKOBIERCÓW. 


nz W, ZZOZ ZZ RZ Z ACZ ZOZ 


Dnia 5 


<zotwea 1919 raku zostal zabity przy pracy w Wilkes Barre. | śct Górnego Śląska, æ polskiej zaś 57. Na skutek interpelam 
orktestra 63 pulku. Wieczorem odbędale sie kwasie w lain- | Be w 
dig mamei « Baltimere Tunel sę. 1 


Ameryea Północnej Andrzej Mrabow (Hrabotr). Zmiare je Polsk'ege Zjednocsenia Zawodowego zarząd kopalni tłów 
fegn Huden Goall wasee nostonownaie swpie ten, Że nięmiackie władne girs 


Organizacia Muzeum będzte oparta na współdziałaniu rządu, 


siejszego lekarze przyjmują włęc znowu pacjentów z Kasy 


Podpros - 


30-50 stycznia 1923 r.” 


micze dmagają się teraz ścisłego przeprowadzenia ustawy z 
fnla 24 listopada 1911 roku, ograniczającego pracę kobiet w 
kopalniach. 


—** WARSZAWA. (Śmiertelny karnawał pijaka), 
mieszkaniu własnem przy ullcy Puławskiej nr. 16 zmarł nas 
gle Feliks Stawłarsk. Wedlug zeznań św'adków, Stawiar- 
skt wypił nadmierną ilość alkoholu 1 wskutek czego nagle 
kachorował | zmarł. 

—** KRAKÓW. (Podwyższenie cen gazu). Na ostat: 
wiem posiedzeniu magistrack'ej komisji gazowoselektrycznej, 
podwyższono cenę gazu na styczeń do 700 marek za I m. 
BzEŚC Enny. 


GLOS POMORSKI 


—** LWÓW. (Pomnik na mogile Jana Galla). Z inte 
cjatywy Tow. Śpiewackiego „Fcho” zawiązał się Komitet 
pod prezesurą Andrzeja, ks. Lubom rskiego, który postano» 


Wiwi} wybudować artystyczny pomnik na mogile Śp. Jana Gal. 


la, iednego z największych pieśniarzy polsktch. Prace wstęr 
pne już rozpoczęto, 


FET READ 


ETWA 


Rozmaitości. ë 


X Tvins wśród kotów. W wielu wsiach okolicznych 
Lwowa zdychają teraz masowo koty, budząc różne dotmysty 


KARNAWAŁ, Kraków bawi się w obecnym karnawale, | u włościan, którzy wprawdzie zdechłym kotem tyle nie kloe 


jak za dobrych, przedwojennych czasów. W dniach najbiiż- 
szych odbędą się następujące bale: Reduta Prasy, Bal Tow. 
Strzeleckiego, Bai Rabczański, Reduta i Dancing Czerwone: 
go Krzyża, Potlwieczórek z Danclngiem zorganizowany 
przez Stow. pp: Ekonomek« : 

—*%* ZAKOPANE (Jak Zakopane walczy z wyzyskiem 
kuracjuszów). Z powodu nadużyć właściceli hoteli ł pens 
sjonatów, przekraczających samowolnie lub na podstawie 
pbezprąwnych uchwał Wydziału Gremium — cenntki, ustano- 
wione przez władzę przemysłową tj. Starostwo w Nowym 
Targu. Tymczasowa Komisja Uzdrowiskowa, powołana do 
regulowanłą spraw mieszkaniowych i innych warunków pos 
pyłu kuracjuszy, każde doniesienie podpisane pełnem imie= 
niem i nazwiskiem. zaopatrzone staiym adresem poszkodos 
wanego przesyla bezzwłocznie Starostwu, które /w razie 
stwterdzonej winy natychmiast wymierza karę aresztu do 
sześcin tygodni Í grzywnę p'eniężną, a w razie powtórnego 
mtdnżycia odbiera winowajcy uprawnienie przemyslowe. 


Orzeczenia karne Starostwa ogłaszane bedą w „Cazecte Za- 
kopiańskiej" I w dziennikach stołecznych. — Przewodnicząe 
cy: Dr. Józef Diehl, sekretarz: Dr. Gabryszewskt. 


||| m Koszty utrzymania w różnych krajach. Sekcia | 
Informacyjna Głównego Międzynarodowego B'ura Pra- 

cy ogłasza: Głównym rysem na nowszych danych staty- 

stycznych, dotyczących kosztów utrzymania w więke 

szości krajów, jest ogólne dążenie do utrwalenia cen. 


Stopniowy i stały spadek cen. który dał się zauwa- 
yć w r. 1921, trwał w dalszym ciągu w wielu krajach 
w 1922 r. Chw lowo w roku 1922 nastąpił wzrost cen 
wywołany wpływami sezonowyini, lecz ostatnie dane 
otrzymane przez Międzynarodowe Biuro Pracy, stwier- 
dzają, iż wzrost cen zosta! ogólnie zatrzymany, a lekki 
spadek cen daje się zauważyć w większości krajów. 


Są jednak pewne kraje, do których wuioski powyż- 
$ze się nie stosują. Po raz pierwszy od czasu wojny į 
Austrja zanotowała w październiku 1922 r. iekki spadek | 
cen; wskaźnik cen w polowie października był o 8 proc. 
niższy od wskaźnika cen w połowie września. Wska- 
śnik kosztów utrzymania w październiku 1922 re w Pol- 
sce, wynosił 128 404, co oznacza 20-procentowy wzrost 
w Stosunku do cen wrześniowych, a około 40 procento» 
wy w stosunku do kosztów utrzymana w sierpniu. U- 
rzędowy wskaźnik kosztów utrzymana w Niemczech 
wynosił w październiku o 655 proc. więcei od kosztów | 
utrzymania we wrześniu. Największy wzrost daje się | 
zauważyć w cenach na ubrane, które od sierpn'a potro- 
fły się w ciągu dwóch miesięcy. W Czechostowacii ce» | 
ny Spadają znacznie w dalszym ciągu. W ciagu 3 mie- | 
sięcy zanotowano 30-procentowy spadek cen. i 


x Ę | 
Co sę tyczy cen hurtownych. bardzo nieznacznie. 
| 


( 


zmiany, zanotowane zostały w krajach pozaeuropejl- 
skich. W krajach europe'skich spadek trwa w dalszym | 
ciagu w Angli, Norwegii, Szwecii i Holand'i. Przecîwn'e, i 
w nektórych kraliach europe'skich zauważony został. 
znaczny wzrost cen iako to we Francii, Włoszech N'em- 
czech, Polsce a w pewnej mierze również į w Szwa!- 
cari. We Francii i Włoszech poziom cen jest znacznie | 
wyższy, aniżeli sześć miesięcy temu. I 


, 


| We Francii za wy'atkiem nieznacznej zmiany we! 
wrześniu. ceny stale wzrastały od lutero 192 reku we | 
Włoszech zaś od maja tego roku. Ceny w Szwajcarii 
utrzymywały się prawie na iednvm poziomie w cagu 
jetnich miesięcy lecz od października wawniły znaczną 
tendenc'ę zwyżkową, wskaźnik cen bowiem wzrósł od 
163-ch do 169. (PA 


ROLNICTWO. 


| =— Parcelacja większych posiadłości w Polsce. | 
Wydzial parcelacyiny spółdzielni Zwiazku ziemian w 
Wafezaw e, otrzymał ponowne upoważnienie od złówn. 
Urzędu ziem. do przeprowazdneai parcelaci wiekszych 

ładłości ziemskich na obszarze wo'ewództw: war- 
szawskiego, łódzkiego, keleckiego, białostockiego, lu- 
pelskiezo, poleskiego. nowogródzkiego i wołyńskiego na 
warunkach wskazanych w  roznorzadzeniui nrezesa 
glównego Urzędu Ziemskiego z dł. 22- 10. 1919 r. 


PRZEMYSŁ. 


| ~ Stan przemysłu w listopadzie ub. r, Główny 
urzad Statystyczny podaje: 

Z liczby 2,674 nadesłanych sprawozdań z zakła- 
dów przemysłowych. z czego 1.605 z b, Kongresówki. 
404 z Małopolski i 572 z Wielkonolski, wynika, że Iczba 
rchotników zatrudnionych w tych zakładach wzrosła w 
listopadzie w porównaniu z naździern kiem o 33 proc. 
W listopadzie było zatrudnionych 337310 robotn'ków. 
w październiku —! 326683. (iiczby nowwvższe ne ahei- 


Baczność!! 


| i maszynowy. 


począ się, co chorobą krówki, śwnki albo łosżaka, nie 
mniej przeto zwrócili uwage na ta ziaw'sko, a gosposie w*els 
skie mają teraz nowy temat do deliberacjł. O tle można wy» 
wntłoskować, mamy tu do czynienta z koc'm tyfusem. Cho- 
roba ta szerzyła się gwałtownie wśród kuchennej fauny mias 
sta Lwowa w ostatnich trzech miesiącach ub. r obecnie 

jednak już osłabła. Weterynaria mała dużo zalęcia, gdyż 
codz'ennie zjawiało się w ambulatorjum po klika starych 
lub młodych panteń z najukochańszym kotkiem w objęciach. 
Pan kotek miał minę smętna i zadumę schorzenta w oczach, 
tracił apetyt, a dostawał za to wymiotów, najpierw żółtych, 
potem krawych, tudzież niebezpiecznej biegunki, co wszyst: 
ke w razle spóźnionej pomocy lekarskiej kończyła się kata- 
strofą: kotek zdychał. Ten bydlęcy tyfus, nieszkodliwy 
zresztą dia‘ ludzi, szerzy! się również wśród psów, zwłasze 
cza u ras zdegenerowanych, jak wilczury i dobermany, a w 
cągu tygodnia zdychało we Lwowie więcej psów t kotów 
niż zwykle w ciągu całego roku. Zato nasze poczełwe knne 
dle ant rusz nie chcialy chorować na dystyngowana choros 
bę, wybłerając pstm prostvm instynktem raczej chudą kość 
w śmietn'ku, niż najwyszukańsze specjały na łożu boleści. 


mu'a całego przemysłu w Polsce, lecz tylko znaczna 
część. Ze Ślaska Górnero danych brak). 

Najsilniej liczba zatrydn'onych robotników wzrosła 
w Ma!opolsce, o 4,2 proc. następnie w Wielkopołsce o 
38 proc., wreszcie w b. Koneresówce o 2,9 proc. 
Św adczy to wogóle o poprawie koniunktury. 

Z poszczególnvch działów przemysłu najbardzie! 
wzrosła liczba robotników zatrudnionych w przemyśle 
spożywczym (o 179 proc). nastenn'e w przemyśle gar- 
barskim (33 proc.). metalowym (3.2 proe.), włókienni- 
czym (2,3 proc.). maszynowym (1,9 proc.) oraz papierni- 
czy” (0.4 nroc.) 

Przemysły odzieżowy i budowlany wykazują stan 
zatrudniena bez zmiany. 

Nieznaczna =n'żkę zatrudnienia wykazują przemy- 
sły: «uem'czny (0,1 proc.), górnictwo (0,1 proc.). poligra- 
ficzny (1 =rne.) | mineralny (21 proc. 

Grówneny kolnczkami przemysłu są w dalszym cią- 
gu brak surowców. brak kredytn i trudności transpor: 
towe, szczególniei dotkliwe na Śląsku Cieszyńskim: 

Zmniejszyło produkcię 389 przedsiebiorstw (146 pr.) 
inne albo produkcię rozszerzyły albo pracowały bez 


Zma A 

Robotn ków wykwalf'kowanych brak w 323 przed: 
s'ębiorstwach (12.1 proc), głównie w przemyśle drze- 
wnym | maszynowym. 

Stan zarrAwień jest dohry w 412 przeds'eb'erstwach 
(15 4 proc.) średn! w 1 190 (44,6 pr-), zły w 481 (1746 pr.) 
inne stanu tego nie określają. 

W wydainości pracy nastapła poprawa w 132 
przedsiębiorstwach (5,7 proc.) pogorszenie w 145 (5, 
proc. 

Brak surowców odczuwa'łą 563 przedsiębiorstwa 
(21 proc .) głównie w przemyśle drzewnym, poligraf'cz- 
nym, garbarskim, papiern czym, metalowym i spożyw= 
czym. 

"Brak opału odczuwają 153 przedsiębiorstwa (1.8 
proc.): głównie przemysł mineralny, spożywczy i ma- 
szynowy. 

Brak maszyn odczuwa 40 przedsiębiorstw (1 8 nroc) 
głównie przemysł pof'eraf cznv. 

Brak kredytu odczuwa 677 przedsiebiorstw (25.3) 
głównie przemysł włókłenniczy I maszynowy. 

Trudności transportowe odczuwają 384 przedsię- 
b'orstw (14,4 proc.). główn'e przemysł drzewny. minę: 
H spożywczy oraz cały przemysł Śląska Cieszyń- 
skiego. | 

Trudności zbytu odczuwają 282 przedsiebiorstwa 
(10 proc), głównie przemvsły mineralny, włókienniczy 


HANDEL. 


«= Polska posiada czvnny tans handlowy» Kò- 
misja specialna Komitetu Ekonom'eznero. Ministrów do 
szła do przekonania, że w r. bież. wywóz nasz przewyż- 
szy przywóz o 11 mili. rubli złotych tj. około 30 mili. 
franków w żłocie. 


SPRAWY PIENIĘŻNE. 


— O ściąganie kapitałów lokalnych zagranicą. Pra- 
cenac zabezp eczyć interesy skarbu "wobec lokowania 
zagranicą dewiz otrzymianych za towary wywiezione. 
komisią specjalna. wyłon'ona przez Komitet Ekonomicz- 
ny Mir'strów, postanow ła: - 

ża od eksporterów oddania obcej waluty do P. 


Wstrzymać kredyt państwowy firmom, które wy- 
ae ijo mary wolne do wywozu, nie oddają dewiz du 
-K. P. 


aczność I 


camy uwagę na ogłoszenie w numerze dzisiejszym, 


WERON ZZOZ ZZA CCC WD DA e ECO Z W A ANC R W R T a a 


Nowy numer „Iłlustracji Polskiej’ 
zawiera: portret gen. Wiadystawa Sikor, 
skiego. Totografję czterech premjeróń 
biorących udzial w konferencji londyńskie ja 
Defiladę noworoczna przed prezydentem 
Rzeczypospolitej. Niezmiernie ciekawe zd ję. 
cia nowo-odkrytych skarbów w grobowcach 
Faraonów z przed 3000 lat. W setną roca. 
nicę urodzin Ludwika Pasteura. Liczne 
zdjęcia łeatralne i sportowe. Opisy prze. 
mysiu krajowego i wiele innych. Qgloszenia. 

Numer ten ogromnie ciekawy i bogaty 
wzbudzi wielkie zainteresowanie wśród, 
wszystkich warstw ludności. Do nabyia 
w naszej ekspedycji po cenie 900 marek, 
w abonamencie przy wysyłce pod opaską 
oblicza się tygodniowo 720 marek. 


Reklama, 


«0? NOWĄ HALĘ LICYTACYJNĄ otwarto przy ulicy 
Micktewicza nr. 6 pod firmą Górt i Rybacka, przyczem zwrą 


Wstrzymać ewentualnie wywóz drzewa o ile ek% 
porterzy nie zastosują się do żądana oddawania dewiz 
do dyspozycji skarbu. 


-— Przyczyny obecnego spadku marki, „Gaz. Ware 
szawska* tę sprawę wyjaśnia w następujący sposób: 

Przyczyną spadku marki polskiei na gieldach iesi 
przedewszystk em gwaltowny spadek na gie!dach Świa= 
towych marki niem'eckiei, z którą, jak to już wykazy” 
waliśmy, marka polska jest ściśle związana. Jednocze: 
śnie rzad niemiecki wydał rozporządzene do banków 
berlińsk'ch. by nie zakupywano zupełnie dewiz na Ware 
szawę. Wiedeń. Prage i Paryż. Ta abstynenc'a rynków 
nemieckich odbiła sie na wszystkich wym'enionych des 
wizach, przedewszystkiem jednak na polskich, iako naj- 
bardziej po temu podatnych i calkowicie niemal od 
giełdy berlińskiej zależnych. 

Przyczyną spadku marki niemieckiej jest przede: 
wszystkiem sprawa Klaipedy i w zwiazku z tem napręe 
żona sytuacja międzynarcdowa. Pozatem znaczny 
wpływ na sytuacię fnansową w perspektywie Światoe 
wej wywarły alarmuwace wieści z Paryża o odmowie zę 
strony rządu niem eck'ego dalszego wykonywania zoe. 
bowiązań reparacyinych. 

Ministerium skarbu zaeło wobec ostatn'ch powikłań 
finansowych stanowisko wyczeku'”ace i zrównoważone, 
mie podaiąc s'e pance, szerzonei celowo ze źródeł n'e» 
mieckich. Jest to stanowisko jedynie w sytuacji obece 
nei wskazana zarówno dla władz, jak finansowych in- 
stytucyj prywatnych. 


PRACA. 


== Miedzynarodowe Biuro Pracy przy Lidze Naros 
dów zamianowało z dnem 1 stuczn'a 1923 r. przedstaw 
wicielem swoim na Polskę dr. Adama Rosero. B'uro 
przedstawicielstwa znajduje się w Warszawie przy ut. 
Moniuszki nr. 2. 


C E G. 


= Zwolnienie od cła. Okólnikiem min. przem., hans 
diu zarządzono zwolnienie od pozwoleń przywozowych, 
przybywających z zagranicy pocztą próbek towarów. 
których nrzywóz wymaga zasadniczo osohnvch pozwo« 
leń (czyli które zasadniczo sa zakazane od przywozu). 


MONOPOLE: 


— Z monopolu tvtuniowego- W listopadzie r. z. pry» 
watne fabryki tytuniówe wyprodukowały w catei Pole 
sce: 41% milfona sztuk cygar. 378 I pół miliona papierte 
sów i 382 tys. kilogr. tytuntu: fabrvki rzadowe wvtwo 
rzyły w tym samym mesiacu: 1300 tysiecv sztuk cy» 
mar, 135 miljonów papierosów i 142 tys. kilogr. tytuniu 
Za grudzień cyfr nie posiadamy. 


W roku 1922 zarzad mononolu tvtun'oween zatuniń 
w Malono!sce 184.073 kg. Iśc! tytuniowvch. za które za- 
płacił łącznie z kósztami zakupu 34638199 marek. co 
wynosi przec'etnie 183 marek 12 f, za kle.: a nie iak po» 
dały pewne nisma 1 milion. Wh Koneresówce zarząd 
monopolu tytun'owego zakun? niezależnie od kraitowe= 
vo surowca zakunionero przez fabrvki prywatne 5243 
kle. Fści tvtun'owvch za 1865087 marek. ca wlicza'as 
również koszta zakupna wynosi przeciętne 355 marek 
72 f za 1 kg. 


Drukarnia Pomorska Tow. Ake Qrudziądz, 
Redaktor odpow'edzialny Bolesław Palędzki, 


 acznośći! 


E&F Tylko do 25 stycznia przyjmują /istonosze przedpłatą na „Głos Pomorski" na miesiąc luty. 


Orzętowe obwieszczenia 
w.adz miejskich. 

Za oiniejszy dzial odpowiada 

wedlug prawa prasow. 

nadsekretarz miejski 


Damazy Raszkowski w Grudziądzu. 


Ogloszenie. 


Wobec dalszego podrożenia ceny węgla 
górnosl., podwyższen'a robociny, stawek prze- 
wozowych it d. od dnia 1 1. 23 r. uchwalił Ma 
gistrat z zastrzeżeń em potw ervzenia pr'e: Radę 
Meiską poiwyższyćceny gazu od now ego cd 

czytania gazowmierzy-automatów wzgl. 17. b. m. 
jak następuje: 

za Í kbm gazn z gazomierzy 700 — mk. 

za Í kbam gazu z automatów 740,— mk 


Gr: dzią lz, du a 18 stycznia 1923. 4091 
Gszownia miejska Gaadziadz, 


Obwieszczenie. 


Crlonkom Kasy Chorych miasta Fat 
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dza podae się n vejszem do wiadomości. 
wypłacenie zasłków pienię.nych nastapi ie 
ne za prze :'łożeniem poswiadczenia lekarskiegu, 
wyps nionego przez oinośnego lekarza. 

Cete n pobreu'a zaslku przez członka Kasy 
należy prze tożyć Kasie wykaz osub sty, w in- 
bym razie n»leży daną osobę zaopatrzyć w upo. 
ważźnienie odboru p eniedzy. 

Osobom, niżej lat 14 Kasa zasiłku nie wy- 


laca, [4092 


Zarząd Kasy Chorych miasta Grudziądza 


Nowak przewodniczący. 


W Starostwie Kraowem Pomorskiem 
są do obsadzenia posady: 
1) posada inżyniera do Spraw drogi- 
wych z poborami Vii. stopnia, 
2) posada iechnka do Spraw drogo- 
wych z poborami ViN. stopnia, 
3) posada technika-sektetarza z pobo-| 
rami 1X. stopnia, 


Do Sek: py zaraz 


taiem 


cukierni 
i kawiarni 


| 


W adome$ó ul Stara 31. | 


"Do sprzedania 5004 


tóżko z materacem 
pościel i szafa 


ul ca Józefa Wybick ogo 
nr. 47, II. na lewo, 


P.aninia 


8 stoły, osz 
3 do kwiatów, 
lampy gazowe do sprze- 
dauia ulica -go Maja 


4979 B) 


32, | piro od godz. Sj 


popołudu u 


Duże LUSTRO, 
maszyna 00 SZYCIA 


jest tanio na +przedaż | 


Tus ewska Grobla nr.16 § S 
5001 , PR 


ILI p. 1. podw. 


PIES Ọ 


podwórzo- 


œ wy źżólto- Ro 


trunatny, kró: kowlosy 
na zwyczaj czuły idwa 
3 m esięczna wyżełki | 
z obrych rodzieów na, 
sprzedaż. 


growo p. łrudzią iz 500) 


Lokomobile 


mas:yny parowe, moto- ej 


ry ropne |ssącO gazowe, 
kum:letne lub c ę8"10- 
we Urząizenia tartą- 
ków, młynów, cegielni, 
tabryk i warsztatów Ku- 
puje na własny raechu- j 
ie i płaci nawyższe 
ceny. [4094 


Spólka óniaski, 
1 z 0. p. Pozneń, 


4) posada książkowero Starszego z pó-| PE 9, tet t-63 


borami 1X. stopnia. 


Pobory wei'ug ustawy z 13. 7. 1920 i do- 
dstak samorzą ewy. (40-8 
Poiania gŁopatrzone w Świadectwa wzgl. 
uw erzyte!ln one ki pjs świadectw, życiorys Z po- 
dauem praktyki i relerencje należy przestać do 


Ślaresiwa Krajowego Pomorskiego, 


Wydział il. w Torun'n, Mosiowa 13, 
Reflektuje się tylko na siły wykwai fikowane. 


sprzedać swe rzeczy 


| mojwyżazą cemę esi a 


udaj się z pełaem zaufaniom uo nowo 


otworżonej 


hali fiag 


oya ul. Mick ewicza 6 
Górt i Ryback +. 


% 


BACZNOŚĆ! 

W moje] nawootworzonej SALI LICYTA. 

CYJNEJ przy uiicy Radzyńskiej nr. tó naprze 

ciwko ul. Dworcuwe! pizyimuję dziennie od 

gotziwy 8 przed połudaiu cio 6 tej popoi udmu do 
ücyiacji i na sprz: iaż z wolnej ręk : 


wszelkie przedmioty 
meblo każdego rodzaju. pianina, garderobę 
porcelanę i tp. 


licytacja o Arte się 
w środę i w schoe od goa. 8-iei przespołudn, 


Na życzenie odbiera się prze im oty z du U 


Beraard Kwiatkowski, 
leytaror. 4038a 


)KAL 


s urzą” zeniam, nujlepsze położenie w miejscu (18 
158. mieszk. 1/2 godz. oddalone kole ą od wolnego 
u iasta Gdańska), rarożn'k, 2 w e kle okna w,- 
glawne, nudeja sig na handel dslkatesów. dro- 
gerig Bank ud. z przy epiem woln. nreszk. o 
ubikacjech, obszEr:4 piwnicą natychu amt tyiku 
w posel a rece do oddania. Wstąnię eueot, ja- 
ko w-vó n k do interesu — Spies ne oferty pru 
mie uadesłuć do Biura cgłos eń „PAR“ udds al 
w Tczew: 4 puo Mr. 19. [4089 


p] 


Poszukaję 0d zaraz 
lub później dobrze po- 
leconej (83 


niani 
ins pielegniarki 


do dwoisa dzieci 1i 4 
lat. Refl. tylko na o 
sobę sumienną i kocha- 
jącą dzieci, *Świadect- 
wa oraz podanie uy- 
magań proszę nadesłać. 
Aptek raowa Jcszkowa 
wiecie n/w. 
Pomorze. 


| Erqajedk 


dzielnej i zaulania god=- 
nej poszukuje sę do 
składu kouttur |4093 
HARTMANN, 
Stara Ryukowa pr 
(naro'n k Diu iej 20a) 


3, 


Stefan Łagoda 


ulica 3:go Maja Zła. 
BUDOWA 


PIEGÓW 


kal.owych, transpore- 
wych i pieców z cegieł 


Przestaw an © Ora, 
reparacje tasowych 


la klei stolarski 

(kostny w łuskach! 
Hi tylko w miechach 
oryginalnych po 25 kg. 
zawa rtośći 14095 


Kwaa siarczany 
66 2 w W i 


i iaia jek rów ifon 
kosty 
br, Śniegocki. 


etaty anciano | i lemisowa 
toznań, Fr. Ratajczka 
2, LL p. Tallen 3582. 
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Miłe, zajmujące 


Wielki Król, powieść dziejowa 
zczas.w Stefana Batorego — Aleksan- 
dry Lesuiewzkiej „ . . . » 4 » 
porto 400,— mk, 
Historja o Janasszu Kore, 


' czak — J. ign. Kraszewskiego 
m czasów jana Sobieskiego : 
porto 400,— mk. 


4000 tk. 


Dwa Skarby; powieść z życia £ 
Polaków w Ameryce — F. Rogai . . 3500 Mika 
porto 4U0,— mk. 


Obiężenie twierdzy Gr ue 


dziądzkiej; powieść Bercia . . 
porto 250,— mk. 


mych wrażeń wojen» 


500 Mk. 


1050 Mk. 


mych, — Ks. prob Łęgi . P 
porto 260, — mk. 


Powieści te wzgł. opisy nabyć można bez- 
pośrednio w „wydziale wydawniczym* lub za 
zaliczką pocztową z doiączeniem kosztów prze- 
syłki i opakowania, 


Drukarnia Pomorska 
Wydział Wydawniczy 
GRUBZAIAĄDZ (Pomorze) 
Grobiowa 28/29. Telefon 50 i 51 


a FA WYSS EN, 
Bank Powiatowy g 


Tel. 981. Grudziądz Tet. 981. 
emn ul. Młyńska 21 (Starostwo) === 
przyjmuje depozyta pod korzy- 
stnymi warunkami i zaiatwia 
„wszelkie transakcje bankowe 


Za zobowiązania Banku odpowiada 
calkowicie powiat Grudsiądz wień. 


| 


nośnych składach 


*. nasuralnego Środka do nacie 


Reprezentacja: 


IE) Na nowy kurs stenggr. polskiej 


A 


z!  rować pod nr. 4 74 do Eksp Gtosu Pom, 


SĘ | Poważne 


Na Analiz i mznania noway chemi i medicym Mi | 


Proszę żądać w aptekach, drogerjach i od» 


w całym Świecie kulturalnym znanego, 


Bachmat-Francwodka 


(Eau de vie du François) 


Gorzelnia wypalanek 


W. CHRZANOWSKI, Chełmża 


Bischoff z Żoną,” 
z domu Zarzycką,. 


BANK LUDOWY 


Bp 2 e fpowiedziałn nieopran 
Gełożony w rokn L800. 
GRUDZIĄDZ, ut. Sóz, Wybickiego 21. 

Załatwia ziecenin bankowe, 
Przyjmuje wkładki i ozzczędn. BIA 
l oproceniowuje wodl. nuówy 
am wilu y zagraniczne zio- 
Zakupuje te, arebrme i papierowe. 
Udziela pożyczki 


na zastaw przede. złutych i srebrnych 


przymuje zgłoszenia 14056 


Chmielewski. Kościuszki 4, l. 
"Tamże przymuje się zgłoszenia do udziału w 


ćwiczenizeh 
kólka stenografiezn. 


nierucho! 


w  „Grudziadzu, nowoczesny 
budynek masywnej konstrukcji 
poszukuje obywaiel tutejszy 
celem kupna. 

i Szczeg. łowe zgłoszenia uprasza się skie- 


y polskie towarzystwo ubezpie= 
czeń od ognia, kradzieży i transportów, 
poszukuje dzielnegu 14049 


zasteney okrepawera 


= o zdolnościach Organizacyinych i akwizycyj- 


juych; dotrze zaprowadzonego w miarodajuych 
| sterach. Wysokie wynagrodzenie zanewnione, 
Łaskawe zgłoszenia do biura ogłoszeń „PA lż* 
Poznań, Fr. Ratajczaka 8, pod nr. 2249, 


N apravvy 


motorów elektrycznych 


| dynamo-maszyn 
K. Gaertig i Sp. T. z e. p. Poznań 
| Oddział Pracown! Elelitromechanicznych 


94a] Z 
Teleton 3584. 


ul. Półwiejska 35. 


E Dzie: teuy —2 


Pierwsza 


|piekarnia- 
cukiernia 


2 najnowszein przą i£6* 
nem w (iradziadzu jest 


Z i ‘M 


ymtaż Ł p. do wydzier- 
żaw. Do NE potrze- 
ba 6400000 mk 
d, Groner, Godz ądz, 

me 


rania „e 


Rybi rynek. 
Tele!_n ur. 


206. 


j i ikieszkania 
porów) 
- n] " 


„ Gniezno 


większe, 


odstąpię z 
meblami lub zamienię 
Zgłoszecta dog GŁ Pom, 

pod wr. 5008 j 
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K skutecznie dział ine ca prze- i SN? tw ae OT sią 
a zz nal 2 ÓLEDE EKSDEOJENKi pazia 
sps wypróbowany śrcdek $ i 
„Lapifeloza“ przeciw kamieuiom L. b 6 816 jen l papiery 
1 dołciowym z branży obuwia poszukuję od zaraz lub póź- ; 
š 5 szawodny przeciw v y- niej. Zgłoszenia piświeune z odpisami świa- wojskowe 
„Aa pilozan padaniu „osa 1 grun | dectw nadezłać. 14058 | ną nazwisko Bronisław 
townuie uissczy lupiet. Er, Rogoziński i Ehka., ed ulitę owale) 
Šp. Are, „Planta“ Oddział Poznański, Poznań, Stary Rynek 54, Wybick:e o nr. 4 (5008! 


Poznań, ul. Stroma 84,  Telston 1248. 
Żądać rewmież w aptekach i drogeriach. 


Magazyn obuwia, 


A O narodzeniu zdrowego tęgiego 
syna zawiadamiają szczęśliwi rodzice. 
Grudziąd:, 12 styc-nia 1923 r. 


BOLA | 


l 


